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Wilno przygotowuje wielką manifestację.
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Objaw nienawiści.
Na wtonrowem posiedzeniu sejmu uchwalono 

jak w^domo, przedłużenie otwierania sklepów na 
10 godzin dziercnię. Za tem przełażeniem głoso­
wali pi&stowry, e ndecy, klub Dubanowicza, Skul­
skiego, żydowski, mieszczański i pracy Konstytu­
cyjnej. Jak z tego zestawienia widać bardzo róż­
norodne zebrało się towarzystwo, solidarne w jed­
nym — w nienawiść' do 8-godzinnego dnia pra 
cy — do całej klas) pracującej.

Wprawdzie uchwałą tą popełniono szereg bez­
sensów ̂  ale nienawiść przemogła potrzebę utrzy­
mania powjg* sejmu

W dyskusyi beimowtj, na ten motyw działa­
nia słusznie zwrócił uwagę tow. pos Żuławski, 
który mówił:

Wiem)', że w tej sprawie trudno argumentami 
zmienić przekonania niektórych panów Rozstrzy­
ga tu nie wzgląd na słuszność i zdrowy rozsądek, 
lecz nagi Interes klasowy. Wniosek p. Potoczka 
przyjęty został głosami wszystkich przedstawicieli 
obozów posiadających. Zarówno Żydzi, jak przed­
stawiciele włościan, jak obs,_amicy i przemysłow­
cy, jak niemniej księża w największej rgodzie szli 
razem, gdy chooziło o zamach na jedno z najpo­
ważniejszych praw robotniczych w tej Izbie.

Niedawno jeszcze polskie stowarzyszenie kup­
ców stanęło właśnie na stanowisku tych zasad, 
które panowie dziś zwalczają.

Wszyscy kupcy w roku 1P10 byli za 3-godzin- 
nym dniem pracv w handlu, czyniąc tylko wy­
jątki dla pewnych gałęzi, Tak samo żądali dwu­
godzinnej przerwy podczas obiadu i domagali się, 
aby czas pracy handlowców* i czas, w którym skle­
py sa otwarte pokrywały się z sobą. To stanowi­
sko i później się nie zmieniło, jak dowodzi arty­
kuł który mam w ręku z czerwca 1921 r. Jeżeli 
dziś ta rzecz się zmieniła, to me dlatego, żeby 
się v. Polsce zmieniły stosunki, lecz ma to być 
zamach na 8-gorizinny dziert roboczy. Na ten. cel 
’ 'iyks/osć Izb)' gotowa nawet poświęcić powagę 
tegj sejmu, aby tylko dać upust tei dzikiej niena­
wiści da klasy rob itniczej.

Pofiiżd się mianowicie powagę Sejmu, bo u- 
chwala się na kolanie taki wniosek p. Potoczka, 
k ory każe wstawić do ustawy słowa, będące w 
sprzeczności z tą ustawą. Wmosek p. Potoczka 
•.ustanawia; czas sprzedaży w handlu na 10 go- 
r *"ti dzicnn!e. a w dalszym ciągu ten sam artykuł 
01 wi o zakazu przekroczenia 8 godzin*. Jest to 
?upeł y nonsens. P sprawozdawca wprawdzie 

tze eir się nie zgodził na tę poprawkę, później 
r  nak rjoznał, ze to nic ma 6ensu i dziś przy- 
i-p ,d '̂vn'cSlc^ j  który przekreśla całą popraw- 
ustawę 1 przedstawia nam zunetnie inną

cinr i** 1 *°Prywka d Rudr ckie&o zawiera tyle nie-
»,ustanaw°i^‘' l f - S f  •4r̂ lfułów;  ^edewszystkiem 

• godzin dziennej sprzedaży w han-,

Porozum ? enle potako>czes!(ie.
Wipszana d e le g a ta  dla spraw mniejs&ogri narodowych

WARSZAWA 16. lutego (td wł.). W krótkim 
czasie zostanie zwołana komisya spraw zag*-., na 
której SDrmunt przedłoży sprawę stosunków pol­
sko-czeskich, a w szczególności statut delegacji) 
oolsko-czeskrcj dotyczący sprawy mniejszości obu 
narodow i uregulowania stosunKftw narodowych 
pod względem oświatowym, administracyjnymi i sto-! 
sunku kapitału do pracy. OeIegacva będzie się skła­

dała z 1 ech członków polskich i 4-C'h czeskich 
\Ve|dą do nie ze strony polskiej prodstaw delci 
ministerstwa spraw zagranicznych. wewneYznych, 
oświaty' i pracy Przewodniczył będzie kolejno 
pi zedstawiciel polski i czeski. Posiedzenia odbywać 
się bedą prawdonodobnie w Cieszynie. Cc do Ja­
worzyny, kwestya ta rozważana będzie ze stano­
wiska etnicznego i lokalnych stosunków ludności.

Pctlzia! taboru kolejow
BERLIN 16. lutego (Pat ] Komisya dla 

spraw kolejowy en na Górnym Śląsku ustaliła na­
stępujący podział taboru kolejowego: Polska o- 
tr/yma na Górnym Śląsku 430 parowozów 654 wa­
gonów psobowych i 2400 wam'nów towarowych. 
Niemcy zaś 630 pancozów, ' 10Ż, Wagonów < so- 
bnwych i C0454 wagonów towarowiwh. Poza tem 
Niemcy zobowiązują się do odstawienia 1 Polsce

6

ego na Górnym Śląsku.
wszystkich wagonów i parowozów w dobrym */a- 
nie oraz do wykonania w ciągu roJtu wszelkiej; 
naprawy odstąpionego taboru, ponieważ wszyst­
kie niemal warsztaty pozostają po niemieckiej stro­
nie 5iąs,ai. Prćcz tegc Niemcy oddadzą oo dyspo- 
zycyi jx>)skiei tb.rekcyi Koieiowej 900 orwa. tyeh 
wagonów na przeciąg dwóch lat.

K W  M f l  n if^i m"nmnwiBii wntw mam iw nww^p

W alki U ls t e r c z fk ó
BEL i ASI 16. lutego (Pat.) Zac*ę:e ŵ alki mię­

dzy katol łram? 1 protestantami trwały w aalszym 
cjągu przez cał)' dzień wczorajszy: jest wielu za­
bitych! i jjannych.

Policy a zos+ała zaatakow ar,a, na oc, odpowie­
działa strzałami: jeden pojieyant został zabib 

-— —
LONDYN 16. lutego (Pat.), Reuter. „Daily

w z  Irla n d czy k a m i.
News" ,l.'»iio:-vą .' Dublina, że ó • j  członkowie ar­
mii republikanskiej zostaii prtta poiicyatuów UI- 
steru zaaresztowani i znajdują się obecnie w wię­
zieniu w Newry.

DUBLIN 16. lutego (Pał.). Zawieszona chwi­
lowo ewaktiaeyn wojsk angielskich z obszarow Ir- 
iandyi, została w dniu dzisiejszym wznowioiu. '

C o ra z  g p o żn ts jsze
POLDHU. 16. lutego. (Pat.) W  Izbie gmin 

sekretarz dla Indyi zdał rclucyę o aresztowaniu 
-.narego apiitator? Gandyi. Pized kilku dn.arrf 
G a n c l y i  p r o k l a m o w a ł  j a w n i e  z am 'acn  
s t a n u  i o o a l e n i e  ś m i e j ą c e g o  u s t r o j u  
Ahesztowanie jego oraz wprowadzenie ostrzej- 
szogo kursu przez w.-adlze angielski-s przyczyni"-

w rz e n ie  w Undyach
ł»> się do iispoło} n'a umysiów (?) Rzad angU3l- 
ski gotów jest udzielić Lndyum praw wotoościo- 
wych,_ nie może Jednak dopuścić do rozkiełzna- 
iua się aktów terroru. Wsaefsic zakusy zrruerza- 
ją.eę d> obaleń.a władzy angielskiej zostann txi« 
parte.

u, i M e j *  iłjj. jd»v 4-juii w piąicK wieczeu
wcześniej zamknie sklep, przekracza ustawę. Tak 
samo, ,ak kramarz przyjedzie na jarmark i po 
południu zwinie knun, aby jechać dalej, to inu 
tego nie wolno, bo musi trzymać kram otwarty 
10 godz.... Następnie wykonanie tej noweli powie­
rza się innemu ministrowi, niż wykonanie samej 
ustawy, (P. Daszyński- Co im to szkodzi). P. 
referent sain tdę spostrzegł i inówa wniósł po­
prawkę do sw<ij ostatniej poprawki.

A co znać. ą słowa „bez nakazu zamykania 
w południe". Co to anaczy południe? Cz) godz. 
12-tą? A co to jesi za kodyfikowanie ,,bez nakazu?"

Rozumiem, że nienawiść do robotników może 
iść daleko, ale chciałbym, żeby dla panów dba­
łość e powagę tego sejmu była większa, niż nie­
nawiść do robotników. (P. Dhmand: Tego od 
nich mc .nożna żądać), ’ „ - ..

Alimo to wśród burzlivjych protestów posłów 
socvalistvcznvch uctiwalono 142 głosami przeciw 
S 1 tę niedoizeczną poprawkę w nadziei, że przez 
ten wył cyn zburzy s ’ę całą znienaw idzoną ustawę.

Że tak swą uchwałę rozumie ta większość sej­
mowa świadczy artykuł w „Rzeczypospolitej", w 
Którym się ją usprawiedliwia wten sposób, ź< 
się wskazuje na analogiczne usiłowanie burżuazyi 
państw innych, zmierzające do odebrania 8-godzin- 
nego dnia pracy klasie pracującej. Ale wys łek ten 
dziennikarza, będącego na służbie kapitału, jesi 
o ty'e niepotrzebny, ze powszechnie jesi wiaaomen. 
jak soudarne są klasy posiadające całego świata 
w swej nienawiści do proJetaryatu. Niech się jed 
nak nie dziwią, proletaryat oapłica im się wza­
jemnością.
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Jjtarccw.&ko k lu bów  w se jm ie  w ileń sk im
V ' ! WILNO. 16. lutego (Pat) W środę odbyły 

się obrady łchtfjów w oprawie ich taKtyki oroz 
Kstasutiiiu o, > różnych wyłaniających się zagadmLi. 
25espół fest przeciwny, autonomii Wilcńazczyzny, 

'»  jest ża natychmiast o w cm objęciom władzy nad 
'Wtleaseezyżhą ^rzez Rzećapospełitą r dsfcą i* za 
#etyahmiastov«am rozp.isr.aifłn wyborów db Sejmu 
•eetawodawczejzo. Zespół sprzeciwia się wy sta* 
.niu delegatów rio Sejmu warszawek'tg o, a ob­
staje przy t jn, aoy cały Sejm wileński utfał się 
dó Warszawy, celean yakomunikowania uchwał 
Sejmu ■ ileńsk sgo. % .

R a d y  l u d o w e  są za wysianiem da Sejmu 
ustaw-jdav.cz ga delegacyt wybranaj wedle klucza 
klubowego. Do uchwały zasadbiczej rady ludowe 
rua zgłaszają żadnej poprawni.

P. P. S. s p r z e c i w i a  s i ę  u d a n i u  c a ł e ­
go  S e j m u  do  W a b s z a w y ,  n a  ł o n u a s t  
k fu b n i e m a  n i c p r z e  c i  wk o  wy s ł aufrn d o ­
l e g a  c y  i, w y b r a n e j  z ł o n a  o a ł e g o  S c j -  
m u w 1 1 e ń s k i e g o.

P. S. L. stoi na stanowisku jak hajrychiejbze- 
go zakończenia diysjursyi nać* fornulą zasadni­
czą. W syrawie wysłania delegacyi wzsrl Sejmu 
uchwał rue powzięte. ' ł

Identyczne uo P. S. L. jest stanowisko klubu 
demokratów.

K l u b  O d r o d z e n i  o W y z w o l e n i e  po- 
stanowif zgłosić dodatkowe wniustci dotyczące au­
tonomii. Kłi b wypowibdZjał się wysłaniem 
delegacj i da Sejmu warszawski ago.

Sejm wileński.
WII. NO 16. lutego (Pat,). Przed przystąpieniem 

do porządku dziennego, prze wad nic/ncy polecił se­
kretarzowi Mazurkiewiczowi odczytanie wniosku na­
giego PPS. n sprav’ie nadania ziemi gen. Żeli­
gowskiemu. Nagłość wniosku upadła ze względu1 
na postanowienie większości stronnictw, aby’ nie 
r>nd< imouyć tej ticłrwaiy przed uchwałą zasadniczą |

Przystąpiono do pierwszego punktu porząd ■ 
ku dziennego.

Zabrał ^łos poseł Stefan Mickiewicz (Odro-' 
dzenie), który wypowiedział się bezwzględnie za 
federarya Wewako-pcIsk% wstępując równocześnie 
przeć.w semor/ą lowfi i tautonomii, które uważa za 
szkodliwe dla -'nteresów ludności, Mówca zaznaczą, 
że drefową koniecznością jesi iść z Polską, 4®* 
również Polsce powinno zależeć na ścisłtj lącre- 
nuśu ■/ Litwą. Mówca (krytykuje rząd) polskie we 
wschodnich powiataiśi na pograniczu a także rządy 
Litwy środkowej i dochodzi do wniosku, że wo­
bec złego stanu ad?ninistra< vi w tych powiatach, 
należy dą.yć do pozostawienia Sejmu w Wilnie, 
który lepiej ro/.waży miejscowe jwtrzeby i za pro 
wadzi prawoi żądny ustrój. Przechodząc do k « e - ! 

f stji roteowań potko-litewskich zarzuca dyploma- 
cyi polskiej, $ż z jej wmy nie doszło do porozu­
mienia.- Mówca krytykuje następnie traktat suwal­
ski, uważając go za szkodliwy, a w końcu zaznacza: j 
chcem(yl i mushn\ należeć do Polski ale d»« Polski, 
która braterstwo ludów wypisze na swym sztan 
larze.

WILNO 16. lutego (Pat.). Po przemówieniu^ 
posła Mickiewicza, z.-brał głos ks. Madejewicz (ze­
spół), który na podstawie argumentów historycz-

nycli udowadniał, żc Witoo ie$t z gruntu polskie. 
Opieramy się na woli naszych dziadów i pradzia 
dów Po mowie ks. Maciejewicsa mars,.ał°k za­
rządzi! 20-mmutow'ę przerwę,

Wilno przygotowuje manifestacyę.
WILNO lb. lutego (AW). Na c/wartkowein 

posiedzeń iii konwentu seniorów rozpatrywano po­
rządek najbliższych obrad. Zakończenie dyskusyi 
orzeczeniowej nastąpi w\sobotę. Głosowanie zaś 
w niedzielę, po mszy kw., poczem odbędzie się u- 
rocyysjy podi'ó.1 do kitedry gdzie zos anic odśpie­
wane ,,Tę Dcum". Wszystkie instytucye i rrg8ni- 
zacye przygotowują na nieci z. wielką inan'f;stacyę. 
Na posiedzeniu konwentu seniorów omawiano też 
sjtrawe poprowadzenia dyskusyi nad regulaminem 
sejmowym, która przekształci się w d*;kusyę za­
sadniczą nad tern, czy sejm ma mieć charakter o- 
rzekającego c zy ”suw«ren nego.
■ M M M M M M

NACZELNIK P. W RoClŁ DC W ARSZAw y,
WARSZAWA. 16. lulefct). (Teł w4.) Naczelnik 

Państwa, d^Łsiaj o  5 poo Dcrwródl do Warszawy.

O USTALENIE BUDŻETU WOJSKOWEGO.
WARSZAWA 16. lutego- (Tel. *A) W bie- 

zącym tygodnia dbędą się ko. fej-eucyc przLd <a- 
wicieli Dowództw Okręgów Korpuśnydi z przed­
stawicielami min. śkagbu w sprawie ustalenia nu­
dzeni wojskowego.

GROŹBA NOWEGO STREJKłJ KOLEJOWEGO 
W NIEMCZECH.

BERLIN lo. lutego fPat,). Przed gtnaciiciti par- 
lamenru rozdawano podburzającą odezwę pań­
stwowego związku kolejarzy, wzywającą do strejku 
z powodu wytoczenia postępować a karnego pru- 
cownil om, kt trzy orali udział w ostatnim strejku. 
W Dreźnie kierownicy ptifowojó wponowmie zasticj 
kowali. Związek saskich urzędników policyjnych 
wzywa swych członków do poparcia ewentualne­
go strejku kolejowego. Z tego powodu oficerowie 
jjolicyjni wystąpili ze związku.

PRZYGOTOWANIA r o s y js k i e  n a  k o n f  w  
GENUł.

MOSKWA. 16." lutegu. (Pat.) W zv tązku z 
zamierzonym wyjazaom dtlegacyl rosyjskiej na 
konfiTencyo g -mreń Jia  rząa sow ecki r o^soeząil 
gorączkową pracę przygot jwawczą, PikotvsHtie- 
mu i Joffemu powierzono oprn.o.ya.ijo referatu 
ekonomicznego w sprawie współudziału ottśtiży- 
n a red owego biuru koc-pcratyw w nracarh koo- 
prracyi rosyjskiej Ltnui zaś ma oprocować pro­
jekt powszechnego rozbrajania. Delogacya sowite- 
ka ma no kcwifereiwyi genueńskiej w-t stąpić z 
żądtenięm otiszkm ov.-aó za straty pan esicme łyrzez 
Ręw?yę*z powodu , inLrwe.icyi k, alicy: na Mur- 
mamu i w Ouessde oraz z powodu pomocy 
udadekni?} Kołczakow: i Danil'|w>vi. Rozpatrywa­
niem roateryałów w Sprawia od'szkoaovraf, /fty-nije 
s.ie sp« -cyalna komrsya.

NIESTETY f
LoNDYN 16. lut-go. (Pat.) ZaprzecuŁafą tu 

urzęaowo poguoduom, jakoby L. Geot-ue z»mtt- 
rzal się podać db dymisyL

POŻYCZKA ANGIELSKA DLA AUST1YL
LONDYN 16 lutt^y. (Pat.) W Izbie gmin 

przedstawiciel urzędu skarbu Hiiton Young oś­
wiadczył, be rząd angielski zgod ił sie tia .d o c ­
lenie Austryi zabezk:' w wysokości 2 nti mrJów 
fimtow sztbflingpw, a wwcia tej pozvczła kon­
trolować hęct^ic we W>adniu funkcymarmsz an­
gielskiego irrzedi Skarbu.

WIADOMOŚCI MATRYMONIALNE.
BELGRAD 16. lutego tPat) .>udiskvischj 

KqresspN donosu Kroi AJeksand-ur serbsk, wyjeź­
dź i w medz 19. b. m. do Bulcartsztu, fed:jo wc 
środę 22. b trn odbędi się oticyalnt jego zarę- 
czyny z ks. Marvą rumuńska

UPTON SINCLAIR-

PBZEKj ,AD Dr. FELICYI NOSSIC

(Ciąg dalszy).

Gdy się oburzano, właściciel gospody zaczął 
opowiadać, ile musi płacić czynszu za lokal, ile 
za towary,  ̂ ile płaci służbie — i prawdopo­
dobnie nie kłamał Jedyną rzeczą, która nie 
drożała, była marka pocztowa, a socyaliści tłu­
maczyli to tem, że Docztą administruje wuiaszek 
Sam, a nie Abel Granitch,

Każ.da podwyżka cen była niby polano drze­
wa, podtrzymujące ogień socyahstyczny i doda- 
w iła nowej siły ich hasłu : Wygłódźcie wojnę 
i nakarmcie Amerykę! Socyalista patrzył na to, 
jak miliony ton towarow ładowano na statek 
i wysyłano do Europy, ażeby ie tam wojna zni­
szczyła; widział, jak europejscy robotnicy skut­
kiem zadłużenia się u amerykańskich pasożytów 
popadli w mewolę, widział Amerykę zbliżaj|cą 
«ię coraz bardziej ku przepaści. Wszystko to nie 
podobało s-ę socyalistom. Żądali zamknięcia 
granicy me Aylko dla amumcyi, ate także dla 
artykułów żywności i dla wszelkich towarów, 
az wojenni władcy Europy dojdą do rozumu

Wzywali robotników do strejku, ażeby wymusić 
na politykach zamkniecie granicy

Najgłośniej domagał się tego socyalista Nie 
miec, Austryak, Węgier i Czechr c jw aj ostatni 
należeli wprawdzie do narodów uciśnionych, wi­
dzieli jednak w owy-h dniach jedną tylko rzecz: 
że ich ojcowie, bracia i synowie ginęli od gra- 

matów, do których gilzy wyrabiała fabryka ma­
szyn Empire. Do nich przyłączyli się także c y  
dzi, którzy nadewszystko pienawidzili rządu ro­
syjskiego i Irlandczycy, których celem życia było 
ukarać John Bulla za wiekowe zbrodnie i którzy 
prócz tego z samej ochoty Jo  walki, brali udział 
w kazdei oójce. Dżym Higg.ns me wiedział już, 
co ma myśleć o tem wszystkiem, wdawał się 
w długie dyskusye z katolikami rozmaitych na­
rodowości, lecz w nagi odę za jego wysiłki tylko 
ostre .słowa przypaaały mu w udziale. Naraz 
jednak Toin Cailalian z gospody i Pat Grogan 
z handlu korzennego odkryli nagle, że Dżym 
Higgins nie jest wcale tak głupim, jak wygląda.

♦ L . t. *

IV

Wynikiem tego fermentu między robotnikami 
bym zdwojenie się czmnków grupy miejscowej , 
dwa razy w tygodniu odbywały się zgromadze­
nia na wolnym placu za Główną ulicą Ukaza­
nie się tygodnika n; mmi tst było jeszcze niepew­
ne. Towarzysz dr. Scr/ice stracił obu swych 
szwagrów, jednego w bitwie pod Mons, drugiego 
przy pierwszym strasznym ataku trującymi gaza­
mi pod Ynern. gdzie całe Dułki nieprzygotowa­

ne, zostały z nienacka zaskoczone i wydane1 na 
śmierć wśiód najstraszniejszym męczarni. Dwaj 
kuzyni jego żony padli również ofiarą; jeden 
z nich stracił wzrok, drugiego spotkał los może 
najstraszniejszy, bo dostał się w niewolę nie 
miecką I stało się tak. że dr. Service w) głosił 
jeszcze jedną mowę Dełna oburzenia i cabrat 
swoich pięćset doiarów, aby ofiarować jc na 
utworzenie sckcyi Czerwonego K zyża

Niemfy i przeciwnicy wojny w grupie m iej­
scowej pytali się, czy w państwie fabryk maszy­
nowych Empire ma zginąć socyalizm dlatego 
tylko, że bogaty małżonek Angielki zostar rene­
gatem. Odpowiedź na to pytanie nasuwała sic 
;ama przez się Listy skladicbwe krążyły z więk­

szą niż kiedykolwiek gorliwością i połowz stra­
conych pięciuset dolarów wpłynęła już z po­
wrotem, gdy pewnego wieczoru John Meisner, 
wróciwszy do domu, ooowieozial dziwną nisrorvę.

Zwykie idąc do domu, wsiępował do Sand 
krhla na szklankę piwa. Ilekroć rozmowa zeszła 
na wojnę, nie zaniedbał propagandy. Dziś zdo­
był się nawet na formalną mowę i zapowiedział, 
że robotnicy wkrótce położą koniec temu amu- 
nicyjnętna przedsiębiorstwu. W tem zbliżył sic 
do niego jakiś czJowick, zaczął rozmowę, para­
jąc o rozmaite rzeczy:

— ilu czionków liczy grupa miejscowa ? Czy 
wielu między nimi dzieli poglądy Meisnera? Co 
uczynili dla urzeczywistnienia swych poglądów?

(C. d. u .)
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R op ie jącą  ra n d .
W dniu 7 ym lutego Sejm przyjął w drugiein 

czytaniu uchwaię, na mocy której, rozciąga się 
na iMałopoIskę ustawę o załatwianiu zatargów 
zbiorowych w rolnictwie.

Slosowanie tej usta y  w Małopolsce, gdzie do­
tychczas samowola obszarników w stosuiiku do 
robotników, niczem praw ie nit jest ograniczona, 
jest niezmiernie pożądane. Jednakże usuwa ta do­
piero wtedy może przyczynić się jroważnie do u- 
zdrowienia stosunków, gdy na Małopolską /ozcią- 
gnięły będze również obowiązujący w b. zaborze 
rosyjskim dekrer o ..pracowniczych zw:ązkarh za­
wodowych. Dotychczas bowi-mt aófcn ni tracya ga* 
licyjska jest zdania, że jej ten dekret nie obowią­
zuje i ze Związek robotników rolnych zalegalizo­
wany w Yiarszawie. nielegalny jest w Małopol- 
ice! Podlcreślić należy, że w danym wypadku mamy 
do czynienia z jaskrawym przejawem separatyzmu 
jedynie galicyjskiego. Albowiem i w b. dzid ino 
pruskiej na podsuwue rozporządzenia min tej 
dz.elnicy Związki zarejestrowane w min. Pracy, 
temsamem mogą działać i w Poznanskiem. Nato­
miast b.nrokracya galicyjska w zakresie organiza- 
cyi robotniczej uznaje jed■ n'e dawne ustawi; i roz­
porządzenia c. k. ausiryackie.

Chowanie s ę za prawo zaborcze jest znamien­
ne dla urzędników Rzeczypospolitej Polskiej. W 
Małopolsce urzędnicy ci bez \czgiędu na to, ja­
kie stanowiska piastuia — są oownlnem narzę­
dziem w rękach strupieszałych cesarsko królew­
skich norm, oddzielających Galicyę od , całej Pol­
ski. Robotnikowi rolnemu w Mriopoisce odma- 
#:■ a się korzystania z dobrodziejstw prawa swo- 
jej oiczyzny w imię utrzymania zasad i praktyk 
cesarskc-krolewsidch, w interesie rozw telmożnio- 
nego obszarp'ctwa, które tuczy się krzywdą tych

najuboższych i najbardziej krzywdzonych.
Niejednokrotnie omawialiśmy praktyki obszai- 

niczo-policyjne, które kwitną na terenie małopol­
skim w stosunku do robotników rolnych. Notowa­
liśmy równ.eż potworny fakt, że wytacza się spra­
wy robotnikom romym lub też organizatorom Zwią­
zku za to, że tworzą w "Małopolsce organIzacy, 
zalegalizowane w Warsz iwie. na podstawie prawa 
Rzeczypospolitej!

Zdewaćby się mogło, 2e Sejm widząc te pra­
ktyki, z chwilą, gdy,postaw się odpowiedni wnio­
sek celem uleczenia tej ropiejącej rany, niezwło­
cz n i załatwi tę tak prostą, jasną, nie budzącą 
żadnych wątpliwości sprawę. Alę gd/ież tam! 
Stronnictwo p. Witosa zarówno w plenum Sejmti 
jak 1 (w komisyi prawnicze] dla jakichś nieznanych 
nam i niezrozumiałych względów, sabotuje unor­
mowanie tej sprawy- Sądzimy, że pp. Rataj (który 
głownie zajmuje się sabotażem} i (Wilos zdają\SO- 
bie sprawę z tego, ze swojem postępowaniem po- 
magaią żubrom cbszarniczym w Małonolscc Chy­
ba ten przeriwroboczy sojusz stronnictwa ludo­
wego z lobszarnidwem nie jest wyrazem ludności 
i nie świadczy dobrze o zmyśle ogólno - polskim 
stronnictwa, które hoduje przeżytek separałysr\czny.

Reakcya obszarnicza skwapliwie korzysta z u- 
sług ludowców. i śmieje się z nich w kułak. Stron 
nirtwo ludowe swojem stanowiskiem antirobotni- 
czem pomaga obszarnikom do wzmocnienia ich 
władzy pa wisi i w całem Państwie. •

A gdy stronnictwo ludowe popiera obszarni­
ków- małojjolskich w takiej sprawie, jak ujedno 
stajmenie prawnych podstaw Związków zawodo­
wych w całej Polsce — staje się to już skandalem.

J. Kwapiński.

Pratektcrat francuski nad armi^ 
czeska.

,,Rilds prawo* <,tgan tomumstów czeskich, 
jKrdaic meresujące infirnmeye o stanoYiskn Ó 
charakterzę natKzjskicj m,syi wojskowej w Pradze. 
Wtcł.ug tego pisma m^Va francuska na podstawie 
okładu z Czechodowacyą .ma wykonywać kontrolę 
nad armła czeska - słowacką, nad któro Prancya 
objęła protektorat. W  układzie zastrzeżone jest, 
t _  « -  Jhem »  „ k f i U U Ł  su

3  leairy 'Wielkiego.
,-SZKCŁfl ZON* komedya w 5 aktach M o l i e r a .

„Bronią sie jeszcze twierdze Granad}-" — mo- 
źnaby zae t rwać, gdyby się chciało być piewcą 
homeryćk li iście hojów, jakie rózg- rżały w ost 
tn*m czaa-a cJjkoia reduty u krańca ul. Legio- 
jiów. Na pnzycye mężnie bronione, z równic mę 
żną zapamiętałością udt.Tza,ą H e atakujące en, 
strza’.y najgorsze, bo zatrute akamcsnteDn, miotają 
na siebie przocńniicy wyti gając narzędzi i  za­
bójcze c^raz to cięższego Kai Oru; czyn' Vę co 
raz większy bażap i swąjd a z rosnącą furyą wo­
jenną watka zbiorowa zamienia się na hraner.owe 
d. .prawdy zapasy poszczeg. inych rycerzy, któ­
rzy w bohaterski cm pot'vkan.u osobróy-.h dc 
chodzą uraz i > żarnem i strug toy wę/lewa-rarw 
z kaamarza, godzą na swą bz&ć i swój o iturv 
**t

Mam -sziczę&cie nie należeć do żadnej ze 
stron wal szącyćh: nie łączą mnie bezr-ośred ;io za 
dho st>PiEk. z obrońcami Granady teatralnej, ani 
nie brałem żadhego udz.ału w- sprzyslężeniu, 
które postanowiło bój / kierown ctwem teatru, 
p x t hasłem „san icyi stosunków"'; ni° jestem oso­
biście intcrccowa iy, bo a  i i i-> fors iwałom swój 
kandydatury d r raropagu t-mtralnego, nie mam 
żacłnych poró h raków z d /rotrayą i komisyą tea- 
roalna, ani też nie wystawia'.1 m szrrki, • ktć 
rej ei k t  mógłby być przedmiotem mego rozgo 
rycz-ma czy niezadowolenia — ńje mam zet-m 
żadh^ch pretensyi tfio ...kogo z jaki hta lw rk 
względów T a  błogosław .on i K-zstron.noóć porwo 
la mi wiec zachować objł-ktywny styl o rzeczą h 
nieodzowny w wanmlcacn, gctv zacietrzewienie 
staje się .uanją i g*cfy zasada o którą się walc2f, 
odsuwa się w głab -a cała kanr o n a  przybiera 
thij-akter osobisty, h .nw ekbyw. Mam wrażenie,

oała historya teatralni i ubecaie nozgrj

ż» w rad r zaatskowania Fnancyf przez któregoś 
z sąsiadów Czschoslowacya ma wystaw-ić pojiti 1 
bonową armie p om ocniczą Rówmież nacisków, 
francuskieaiu przypisać ;.akzy, że wojsko na sto­
pie pokojow-ej ma wynosić 150.00u luiz"

Rząd fran'^iski utrzymuje również w Czechu- 
Slowacj i t a j n ą  p i o l i c y ę  w o j s k o w ą ,  której 
koszta opac-a sk.iro cztoki. Je j zodeni im jest śle 
ozić stosunki w okręgacn gmnnyih, a przed- - 
wszysl kiera na granicy czesko-ni-roniechiuj.

Ptóżmk'.

WYDAWNirTWO KSIĄŻEK NAUKOWYCH 
UCZONYCH ROSYJSKICH. Gorkij zatrzyma sie vr 
Niemczech dłuze OświaiKzył on w interwiewie, 
2»  zanuerza zaiozyć w Ben .me spółkę wycławi.w 
czą, która zajmie się wyuawn-ctwom publikami 
naukowych, uczonych rosyjskich Gorkij przyyiózi 
liczne man-skrypta rosyą^cioh uczonych, międizy 
innemi polblikucj-ę d-a Manudiina, odznaczonego 
nagrodą dr* Pasteura. Manuchm miał odkry£ tak- 
cyla hiszpanki oraz poczyń ł cenne przyczynki dc 
teorjó Sleiiibbciia „O odmłodzenr***.

POLSKA KASA RZĄDOWA W, GDAŃSKU. 
W  Gdańsku odbyło się niedawno otwarcie Kasy 
rządowei Rzeczy pospdLtej Polskiej. D-Tektorem 
tej Kasy mianowane radcę finansów p. Leona Mi­
kołajczyka dotyobczasoY/cgc dyrektora o d..ah; 
Polskiej Krajowej Kasy Pożyczkowej w‘ Pozmtnju.

POŻAR W WIuANOWIF W  V\'ilanovie pad 
Warsr-awą rcpolił się t. zw. dbtn adiiiiTustracy 
jbk mieszczący' aptekę i mit-szkema urzędL tków, 
ą znajdujący się w pobliżu patacu Wooec za- 
ma-znięcia pobli.-lci oh stawów i jen.ipr. wodę czer- 
pana ze stirdni przy pomocy maszyny parowej 
z dwóch wyl itów. Po dw-ugodzmnej pram ogień 
zlckjiizowaju.’.

STULECIE LENARTOWICZA. Celem pczcz"- 
nia scliej roczu cy Teofila Lenartowicza, zawią­
zał się w Poznaniu z ir,icyatvwy WydziołH oświa­
towego Tow. Obrony Kresów- Zachodnich komitet, 
w skiad którego weszn reprezentanci Central, 
nycn organizacji oświatowych oraz1 wybi ltS przed­
stawiciele s{>olei.*eńs1wn poznańskiego i .śłąsSY?- 
go. Zadaniem kem i te tu jest z?-po znani* naszego 
ludu z twórczością Teofila Lenartowicza, sp  pula- 
ryzowarie jego najcenniejsi ych utworów i  wyzy­
sk unie ich w jak najszerszym zakres.e dfc celów 
oś;' iatowyoh

BUDOWA GMaCHU- AKADEMII GÓRNICZEJ- 
Do Krakowa przybył delegat Abnistcrstwa Ośwna. 
ty, celem omów. ?nia kwestyi buiawy gmachu Aka- 
^omil górniczej Do.ychczasowf plany budtwy 
gmachu Akać ani uległy zjiacznym zmianom z te­
go powodu, że w kraii nwśkiej AKademi .dwa. .o 
prócz Wydziału górniczego, kałuże Wvdział hut­
niczy Z piwst.iiuem now?gc Wydziału zwinzany 
jest i*tercg pntrzeo, kiore muszą być uwzgb-óh one 
v pl°3iach budowę* Budowa gme bu ma się roz-> 

począć z nastaniem wiosny.

wająca się n i  tamacli gazot przed oczy 
ma nuśw a icmyen jej tła i  genezy* czytelników, 
jest z iednej ‘.trony* rodzajem mody czy* Sportu, 
z dnig.ej zaś rezultatem toczynyń, .które chcą 
zachowań k moŁkwti.tią linię dzia'aria przea roz 
wijanie aKcyi do ostntecaioóei. 20 poarażnione 
ambicye grają t-u wielką rolę, nie ulega wątru-

i wx)s.c|i i cne wątywają ra  to, żc rzeczowa krytyka 
pj-zemima się w inamietną pro) mikę, w której 
trosk i o szn-k-* i oostojnośe teatru staje sie 
tylko akwif-ciTn ,-m trazesem, ov'a uającym czy^o 
ludzkie, subj'krówno, acr..raeyc. Nie chcę w to 
wnikać głębiej, stwieraanm ty*lko, że wulka o te- 
ati lwowski i sposób, atalaonmnia niewygodnych 
przeciwników nie stoi na. tym poziomie, na )a- 
kunby się ją ze względu na ff>dbpść sztińc tea- 
tialn ą i zrajzenie ]ej dla ogółu widzieć pragnęło.

Bo ż« krytyka w ódiruesiemu do naszego 
teatru jest na czasró, ze powinna być 
stosowana, przyzna każdy, chociaż me czuje się 
dotknięty tcm. że. kicrowiiictwo tea*ru zamiast a. 
p. p Add-cnJ nv‘cza czy Zaromby objął p. Czar 
nowski, i że nie zaangażowano aiajmy na To p. 
Chaberskiego na birżecy sezon Teatr nasz wyka­
zuje wielkie braki, niema jasnej myśli przewo­
dniej, grzeszy na dorywczośa i pr?> padko- 
wość. Lktnos' się to, tak do wyboru sztuk, jak 
i do medającego się na razie zmLnSć taktu, za,- 
enga żowania wielu sił aktor-skich bez ustalonej 
z góry celowości ich zużytkowania Powiedzieć 
sie musi, żc teatr cierpi na przeladUwa1 L, bo 
wąelu z zaangażowanych artystów albo niema spo- 
sooności do ukazania i rozw a ja swych sił, al­
bo nie ma danych do wyst 'povran;a w teatrze ivpu 
wyższego, jattiin jest teatr iwowski Lecz równo- 
cze.mie każdy nioi*rozedzony, a eojący się przc- 
k mać uwierzy, że w.rfl tego nie spada beźwzgły- 
(irtie na kierowe ■- Tu o teatru, skoro s;ę dov i o. 
Iż angaaowiame aktorów oa saor bieżący odby­

wało się w ezańe, Idcdy n? skutek kujofe :ki-j 
■mprezy ,artystycznej" pi Hellera, oraz z powodu 
tworzenia się coraz nowych ośrodków teatral­
nych i wzmożonego przez to popytu na siły 
artystyczno, ' F aitępstwem czego mus.ały oyć wy­
sokie gaże),„2a;rLnowala obawa ze tja tr  lwowsui 
nie zdoła śkiąoć nitzbedrró potrj-ebrej ilości sjł, 
co było powodem., że angazow-a o  na prawo i 
lewo bez wyboru. Dzisiaj ci ludzie plątają : i  £ 
po leairze, co i dla u eh dla budżetu teatral- 
nego nie jest Lorzvstne 

1 Drugi zarzut, podnoszony bez względu na 
to, czy sie jest zwolennikiem dyr. Czarnow.v.ie- 
go, czy jego zdecydowanym aifagontistą, wypiy 
wa o powyższego stair.i rzeczi brał odbowie- 
cir.ej obsady wu-omożuwia, albo psu je, przedsta­
wienie wyższego styftf. Kultura, irobra wola i 
tu erg .a kierowna-twa nic tu poradzić .de mo.że, 
ki-dy 1‘czyt- się trzeba z i'ani,  jaku s i ; pasia- 
ę.a, a penacto z budżetem, nie pozwalającym 
na wysokie artystyczne eksperymenty.

Najpiękniejsze, naiprawtizm.*sze nawet fraze­
sy, miotane 7 za biurka ukute z czysto abstrak- 
cyąnych pojęć o srtree w ogólfi teatrze w 
szczególności, o tv*le ma ma,ą racy:, że nie 
uv zglętitiłając faktymznego sUmu rzeczy materyul- 
nych, praktycznych możliwo, ci z dzLu-inirm upo­
rem na jeJ.i.ą i tą samą nutę ględzą ciągle o pro­
blemach idealnego teatru. A ro mo wszystko jest 
fakrom, że sezon tegoroczny ma do zanolo.wonla 
szereg grzró<tawien które n r  tylko sławie tea­
tru lwowskiego nie przynoszą uszczerbku, ale 
dzięki wysokiej wyżynie, r.a ja’ I -j st unęly, świad­
czą chluńn.e o  usuowama.h ooecrego kiero­
wnictwa. Tylko zła wola, albo wygórowana ambi- 
cya, pragnąca z ł  wszelką cenę, wszelkimi sposo­
bami dostać się n? iwdow.óę, może trmu zaorzi - 
ezyć. (Dok n ast).

Arbir Cwinuwski
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IrEPiiKTUAK TEaTRU M'EJSK1I GO WF LWOWIE: 
W piątek o gudr. 730 „Szkoła żon" komedya w S 

aktach Moliera.
W sobotę o jo-tz, -3"30 .Powrót posła*, '.omedyĄ 

Niemcewicza (starariem Komitatu rozrywek dla mło­
dzieży).
' W sobotę o godż 7 30 ,2,dówka‘r o^era w 4 ak 

HaIevy’ego (Występ gościnny W. KacznUra).
W niedziele 19 lutego o godz. 3 30 „RycerskoSC 

wieśniacza", ojwra w 1 akcie Mistagniegc (z Piauowną 
i Wannom) oraz .Pajace*, cpera w 2 aktach (z Arga- 
siflską i Prawazicem).

W nedziefę o godz. 730 .Ich czworo", trage.dya ludzi 
głupich O Zapolskiej.

W poniedziałek o godziwie 7'30 ,Cyganerva“ opera 
w 4 akiach Pucciniego

We wtorek o godzJ*r3P „Tannhauser", opera w 
w 3 aktach R- Wagnera

Po każdem przedstawieni' wieczomeiii czekają 
wozy h am w ajow t do  użytku Pub licznośc i w« wszystkich  
kierunkach.

REPERTUAR „TEATRU KOWOSCP, uf. Słoneczna.
W sobotą O godz. 7’30 „Ilisznapska Thueba , farsa 

w 3 aktach Arnolda i Bacha
W niedzielę o godz 3 3u „Hiszpańska much; farsa 

'w 3 aktach Arno'da i Bacha.
W niedziele o gr.dz 710 ,łlnzpaflsk> słowik", ope­

retka w 3 aktach » aila
W poniedziałek o godz. f’30 ,D'A)kota ujiłopci*,. 

operetka w 3 aktach Oskara Straussa.
vVe wtorek p godzinie 7 o0 , Miliarde>zy“. operetka 

w 3 aktach Steffana (premiera).
Bilety do Teatru Nowość, spizeaaj'* !o«a zamawian 

w tcatize Wielkim wejście od ui. Leg.' nów w dzień zaś 
priedstawienia od godziny 6 popił, w teatrze Nowości 
Pasaż Hermanów,.

REPERTUAR „TEATM.I MAŁEGO"' (GnWteck. 5 h):

W niedzielą o g. 7'30 Kłopoty Pana Złotopolskie- 
go‘ , farsa w 3 akiach H. Zbierzcnowskiego

W poniedziałek o godz. 7 30 .Carewicz", sztuka w 4 
akt. Q. Zapolskiej.

— ***• -
REPERTUAR BIURA KuNCERTOWEGO M. TUERKA-

Piątek 17 łtitego: St. Korwin Szymanowska koncert 
na dochód repatryantów 1 sybiraków-.

 --
KABARET .FIGL1KI" Gródecka 5. Nowo zaanga­

żowane siły.— Początek o 8-mej wieczorem.

Repirtuar ulnuiftskiego teatru row. Besida Sala 
łysenki Szaszkiewicza 5.

Sobota 18 lutego (pn ra7 pierwszy) .Woźnwji Hen- 
srei‘\, dramat w 5 aktach G. Haupima.ina.

Niedziela 19 lutego -Katarzyna*, opera w o aktach 
M. Arkasa. (Popołudniu).

Nieazie.a 19 lutngo „Uj ne chody Hryciu*. indowy 
melodramat w 5 aktach- M. Staryckiego.

W Brodach — Sala Muzycznego Towarzystw i.
W niedzielą 19 litego „Swaty*, komedya w 3 akt. 

Al. Gogola.
Poniedziałek 20 lutego „Cygańska miłość", operetka 

iv 3 aktach Fr- Lehara

7  UNIWERSYTETU LUDOWEGO IM. AD. 
UICKłEWICZA, ul. BjurLardu 5 (boccru, Batorego. 

W  ruecLcielę, 19. b. m. o godz. 6 wiec?., wykład 
„roi dr. Żyły pi t"  „Rzeźba hiszpańska' Cz. 
U (z obr. śietl).

W poniaidziaiUk', 20. b. m. o ęodz, J. wiecz. 
wyki id prof. Aretowskiego p. t :  „Wspomnienia 
z ferviróży do bieguna południowego" (Z obr. 
świetl).

ECIL-l UROCZYSTOŚCI MOLIERA Po pre- 
manrze „Szkoły aun" zjawił się u prezydent? i 
w uynrezyduhtdw miasta w lożach to nsuJ fran- 
■juski p. Yautier i  w gorących słowach złożył 
-ardeuzm; podatkowanie mla tu oraz Direkcyi 

Teatrów m  to, jak się wyraził .piękne, stylo­
we przedstawienie 'arcydzieła Moliera" P Vau- 
ti«r oświadczył, i i  o irzedstawieniu rem dono­
sie trencur-k emu minwicrstwu aoraw zagranie/- 
n A  które na ptwiu z? swej śtrony d& wyraz 
•rttdeczno&L* za P f̂ikny wieczór.

GOŚCINNY WYSTĘP KACZMARA, artysty' 
opery Medyolausluej, sianego w szerokich ko 
łach Lwowa, odbędzie się w cobotę w „Żydów- 
oe". Znany Spac.wiak kreować będzie po»tić kar­
dynała. Eteazara śpiewa Mami, jego córkę Plat- 
tówna. „Żydówka" w tej objadzie bedz.e na pe­
wno przj dstawiemem atrakcyjnem

POPOŁUDNIOWE PRZEDSTAWIENIE OPF 
POWE W  NIEDZIELĘ Chcąc dać możno je pu 
bl;cztr,>śe; uczęszczającej tylko popRiidmu uo te­
atru usłyszeń: a opery, dyrkeya w nii<lęhsodząo«! 
niedzielę daie popołudni w .Pejao?" i „Cavahrye 
rusŁcanę w pierwszorzędnej obsaa/ae z pp.: Ar 
gasinską, Prawdziicem, Plattówną i Ma,.nem.

OMYl KI DRUKU) W wcacrajszym numierze 
zakradła -ię  p-omyłKa w depeszy c, resmkey' perso 
iialu kulej., ma być reduk^a o 40 tysięcy, a nie 
eto 40 tys., a w ^rzedwezoraj^.zym numerze w 
sprawozdań .u z sejmu ma być przediużjenie cza­
su pracy w nanólu, a  rno w przemyśle : hardlu.

OSTRE STRZELANIE KoroarrJa miasta we 
Lwowie donosi. Dnia 21. lutego b. r. t. j. w naj- 
bliższy wtorek, >dbędą sie ćwiczenia w ostrsm 
strzeianiu na przestrzeń, miedzy Uoioskiarr.- 
Grzybowicanu i Zb ,jskarm. Lir.ja stizalow Lysa 
Góra wagi. Br/ucho wice. Teren zagrozoiy obsta­
wiony będzie posterunkami do zarządzeń któ­
rych zechce się P. T. Publiczność bezwzględnie" 
zastosować 1

Cwirzema trwać będą od godz. 9-tej da jfodz 
12 w pioludnie,

KURSY W A LIT Na gieidzi® ofi/ayalne’ we 
Lwov/w wczoraj za 1 doi. o l  3 (Oć do
3 ćG0, doi. kanad. 3.150, marki mcm, od 15 — 17, 
leję rum od 21c&0 — 23'50, franlU franc 290, 
fr. szwajcarskie 660, fr. belgijskie 275, kor rześkie 
64, kor. "dustr stempl. 0‘53. kor. 'węgierskie 4'25, 
floreny hoIełKic-rskie 1.226, f. szterlugi 15.300 mk.

CENY ZBOŻA I MĄKI. Dn.a 15 b m m  g;el 
dzie zbożowej we Lwowie żądam za 100 kg.: 
pszenicy od 12 500 — 12.700, żyta od 8f>00 — 
8.800. jęczmien:a od 7.100 — 7 500. fasola brała 
od 11.500 — 12.0ui). fasola koprowa od 8.80u 
— 9.400, ziemniaki gor^ełniane o r f '2,500 — 2.600, 
kukurydza krapw t od1 9.3<X) — 9.500, gi-och polny 
od 8-300 — 8.600 mk.

Mąsca żytnia 70 jproL. od 13.UOO — 13.500, 
60 proc od 14 200 — 14 700. pszunua 60 proc 
18 500 — 19.000. 50 proc od 21.000 — 21500 
40 proc. Od 24.000 — 24 500 mk.

HreczJca od 8 000 — 8 600, len od 14 200 — 
l&.oOO, orki od 330 —  425, słoma ód 3 600 —
4 000 ntk

Z NIEDOLI ROBOTNICZEJ. 82 letnia starusz­
ka, która pi zez cale życie ciężko pracowała, jest 
bowuem od 3? lat w służbie, obecnie już nie iest 
w stanie prarowąfi i ima cię utrzymać z 200 marek 
miesięczni |ako dozorcowa. Naturalnie, że ginie 
wprost z głodu Robotnicy zebrani w -niedzieli 
na-zgromadzeniu w sprawie bezrobocia w stowa­
rzyszeniu „Praca"' zebrali dla te) biedaczki 1400 
marek. — Takim jest los robotnika na starość — 
v. tym najlepszym z ustrojów społecznych.

K u p o w a ł  z ł o t e  ł a ń c j isz k i. Dnia 14.
bm przedpołudniem pewien około 35-Ictni' degano-
ki gość mówiący akcentem czeskim, wybierał łań­
cuszek złoty u zegarmistrza Abrahama Boschwf- 
tza pizy ul. Sykstuskiej I. ?8. Po wyjściu oyiego 
pana zegarmistrz spostrzegł brak trzech złotych 
łańcuszków i 25 złotych obrączek, wartości pół 
miliona marek. Złodziej znikł bez śladu.

OBŁAWA NA WALUCIARZY. Wczoraj 
przedpołudniem w  kawiann" „ENplanade" przy ul. 
Legionów zarządzono obławę. Przeprowadzono re- 
wi^yę u paręset gości. U Sama Widera za.ni icszka- 
łego w hotelu As tory a znaleziono 1336 dolarów, 
u bufodarki Frydy Griiblerówny ukryte w bufi.cie
5.(XX) mk. 31 jem; i 3.000 kr. austr., w kuchni pod 
węglem odszukano 6.400 marek niem., 50 lei i 
3 srebrne marki niem. Do pieniędzy znalezionych 
w węglach 1 w bufecie nikt się nie chciał przyznać.

Pozatem u Salomona Schora znaleziono 51 kor. 
czeskich i odebrano od Markusa Langbamna 2 
leje, które ten podjął nodrzucone przez "kogoś na 
posadzce Zrale/kine pieniądze zdeponowano na 
policy i.

NA RACHUNEK OJCA. 24.letni Tarfclf Sa­
pali, syn majstra krawieckiego, onegdaj na ra­
chunek ojca pobrał w sklepie ^dolfa uoldberps

1

w Rynku I 12 materye, wartości 236.600 ml?., 
puczem wyjechał do Piocmyśla, gd/.ie materyę 
sprzddał. Policy a ujęła Sannka i osadziła iw aresz 
cie. Ojciec zapłacił dług zaciągnięty przez Wć- 
kumyśhiegc syna

KRuNTKA WYPADKÓW. Na piacu Zbożn 
wym 41-letnia wdowa Klara Pik upadła i złamała 
lewą rękę.

14-lrtnia Julia Fiukler upadłszy zwiciuięła le­
wą rękę, zaś 55-lctni inkasent Markus Nadt! w 
realności przy ul Słonecznej ]. 18. skręci! prawą1' 
nogę Pogotowie rat. 'idzielilc im jomocy.

KRADZIEŻE W  STANISŁAWOWIE. Onegdaj 
ze strychu przy id. Sapieżyńsk'oj skra-tSziono no 
cą Ina szkodę Józefa Sromieha, bieliznę, warte >- 
d -100.000 mk,, zaś ze dtrycuu przy ul ilałickącj 
1. 32. na szkodę 5anjr AUer. NrracLziono bieliznę 
wartości 201.000 mk

Du nuerzkama Szytniait Ebnera przy ul Go 
lucho-w.sJicgo I. 7, włamano Dę i' cfcraćb i ono ga > - 
cterobę i oieliznę, wartośii 170000 fnk.

RÓŻNI. KRADZIi.ŻE. Z mieszkania Arom Rei- 
tera przy ul. Sykstuskiej 1. oO skradziono futro 
z lnów Iiez wierzchu wartości 100.000 mk-

Z mieszkań ją Jana Biły przy ul Koralnickirj 
I. 6 ^kradziono płaszcz damski, wartości 60,000 mi..

Kamilu Ciorocnowskiej, nauczycielct ze S'try 
ja skradziono w wozie tramwajowym UD portfel' 
z 70.000 m(k. 1 z paszportem zagranicznym

/   --
* * " y &

OŚW IRRCZEITiE.
Związeł wraśc. kinoteatrów małopolskłch po­

czytuje sobie za ooo ./auzek pizestrzedz s po fecie ń- 
stwn polskie przed akcyą skierowaną pneciw człon­
kom i Zn irzku, Dr. Dwcziirskieniu, właścicielowi kil­
ku Unoteatrów we Lwowie, jedynie dtatego, że jest 
on Rusinem. Pewne żywioły zdołał) zapizodz do 
swej służby zapał młodzieży, w tym wypadki ru- 
pełtrie bezkrytyczny. Wystarczy bowiem rozpatrzeć 
sic tylko w kolportowanych cyfrach, sięgających 
monstrualnych wysdcosci, aby zrozumieć, że ma się 
iu do czynienia z tendencyjną propagandą, Wpłvwv 
brutt > wszystkich kinoteatrów lwowskich w ubfci- 
g ym roku sięgaj a k»voty opublikowanej jako do- 
dhód z (jednego tylko Kina.

Związek kinoteatrów oświadcza, że Dr. Owczar­
ek*. w stosunku da posiadanych kin (ożył i łoży 
chemfc na cele narodowe polskie na równi z m- 
nemi (kinami, do Związku na^żącemi. Za^az m zwra­
ca uwagę że najmniej 10 odpowiednia pora do 
wszczynania '.warów na tle narodoweir, kaczej u- 
nika- na,n judzenia, a zgodną wspólną pracą kłaść 
podwaliny pod pomyślny rozwój kraju który za­
mieszkujemy.

Lwów, dnia 15. lutego 1922.

Riajmi łrirtli Minęli KineieeMn Kelepiti
1 W o  3  I W O W l e .

fcdtnard Burnatowicz Tadeusz RueFtar
sekretarz. prezes.

w • L

—  POPIERAJCIE „W IELKIE BIURO PO­
ŚREDNICTWA >RACY', które zrajduf się przv 
in ir z lu  Inwalidów W ojęanych Rzeczypoąpol.- 
tej PpIsUięj Kolo l  wów. przy ul. Łyczakowskiej'
I. 4. III. scb. I. p. Biur> pośredniczy w« wsze«- 
kich rodzajacj) pracy dl? swych członków, jł - 
kotez Bzerszoj P. T. Puoliczoości, tak dla Pre- 
codiw ców  jak i dla poszubijących pracy.

Sprawę załatwia me sumiennie 1 szybko, 
nic iicząc na, wyzysk i tom samem konkuru­
jemy z Innemi biurami.

Urodź, urzędowania od 9 — 1 i 3 —5 popoł

Bankructwo Bolszewizmn
napisał 

KA7IMIERZ CŻAPINSK
Po«eł na Sejm -

[ CelW irtk. 25C. 1
Do nabyoa w Acfministr. „Dziennika Iud.Łi !

W piątek n godz. 7-36 .Kłopoty Faiia Złotopołskio- 
go“ fara w 3 aktach H Zbierzchowskicgo.

W soootą o godz. 7 30 , Kłopoty Bara Złotopo!- 
skiego", farsa w 3 aktacti ri. Zbierzchowskiego.

W niedzielę o godz 3 30 „2-kochani", komedya w 3 
aktach Flersa . Ciillaveta.

/
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wspaniały ararrul cyrkowy w i  aktach 
w tytułowej roli urocza "art. filmowa

f £ R » i  k i ! D . 'l h ,DZIECKO CYRKU

Posiedzenie Tymczasowej Rady miejskiej.
Wczorajsze posiedzenie Rudy miejskiej za­

znaczało się cnardkL-rystycznem głodowanie/n nad 
wnioskiem w praw ie podwyżki oplai ♦z-iżniu 
nych. Przeciw tym poawyżnom gio&jwał klub 
P. P. S. i rzeimik ty Kotowicz, a za ^ orfwyż- 
ką lawą cala prawica, jak zwykle wielce skłonna 
ćFo uehwmlairie wszelkiego rodzaju podwyżek, bez 
względu na to, ile przez to szkody1 ponosi ogól 
ludności,

Na wstępie prfcz. Neuman odczytał depeszę 
mar sza,ka sejmu .wileńskiego z wyrażano pudzię- 
Itowdjua za życzaria Lwowa oraz depeszę mło­
dzieży jugodławiańskLj, która w roczn.cę swe­
go pobytu we Lwowie, oświadcza się z wyra­
żana pm-raini i sympatvi ‘dla miasta.

Na w azorajszsra pomadzemu p. Wereszczyu- 
sfci, imieniem fcrfnisyt matki przedłożył nowy 
skład

KOMISY! DLA POBORU DANINY
Wybrano tedy 1) K o m i s y ę  w y m i a r o w ą  

daniny od lokatorów, złażoną z 18 członków’ i 
18 zaftcpców, 2) K o m i s y ę  u l g o w ą  dla Ha- 
niny od właścicieli rtair lokatorów* i  5sób opła- 
oajijcych podatek powszechno- zarobkowy, Konu- 
ayn ta śktad a się z 2 członków^ i 2 zastępców, i 
3) K o m i s j ę  d l a  t ł a n i n j  wymierzonej* wedle 
jTodatkn grmtowego, złażona z 6 czt.mków- i (jg 
zastępców.

Z porządku dzieanefeo powzięto kilka dru­
gich uch wał i szereg spraw drobniejszych, któ­
re nie DtńKfziły wśród samych radnych szerszego 
zatotere&ov ama. Interesujące było tyfito głosowa­
nie naci wydaniem opinii, czy przy ui Zjgmun- 
towsmej jest potrzebna apteka. Sprawę te zbojko­
towała prawica przez zdekompletowanie poprze­
dniego posiedzenia Tym razem nieznaczną w ię k ­
szość* ą piosów lewacy i  środka oświadczono się 
za otworaem .ani aptefc Prawica, tako specya- 
lika od koncesya szynkarskich ławrą głosowała 
przedw epteoc

Ży ivsze zajiterosowame wywołała

SPRAWA PODWYŻSZEŃLA OPŁAT RZEŹNIA­
NYCH.

Referent pi Wloćzirtńrsk oświadczył się za 
P idwyżką tych o p ja l przeciętnie o fft) proc, roó- 
tywując, że podwyzKa jest potrzebna na po­
krycia /wyżeK kosztów administracyjnych, spo­
wodowanymi wzrostem (?) płac, na sprawienie 
maszyn i urządzeń i konieczne adaptaoye w 
rzeźni. i

Przeciw tej ipodru yżce wystąpił energicznie 
r, towr. M a r e c k i ,  który twierdził, że fconusya 
rzeźniana nie uchwaliła tej podwyilc ponadto 
ostrzegał', fce podwyżka wpŃynit na zmniejsze­
nie kcnsamc\Ji i  podrażanie nięsa.

R. tow. T o m a s z e k  mówił o nieporządkach 
w rzeźni, które są wprosi sca idaliczne i" oczy­
wiście kategorycznie sprzeciwia się szkodliwym 
podwyzkmr Tow. r S a l a m a n d e r  żąda. by 
sprawę odesłać jeszcze raz do Sekcyi IV. gdyż 
na sekeyi tej byio pięciu rarinyen obecnych przy 
■głosowaniu. Niema zresztą ż»ua..go ,argu:iitntu za 
podwyżką, bo an; Węgfal ani boboetzna «We podro­
żały. Skutkiem tej podwyżki bedzie mepropor 
cyonałny w z^osl cen mięsa.

W głosowaniu przeszły — jak było do prze- 
wadzerr'! — wnioski referenta.

Następnie uchwalono zakupie 1 tren auto­
mobilowy dla straży p ożarn?j kosztem 17 mi­
lionów mk, na klórych częściowe pokrycie trze­
ba będzit Sprzedaż 1 tren wTaz z końmi. (Obe­
cnie straż pożarny *posiada dwa treny).

I jeszcze sprav a c y r k u  Będz .emj mięli we 
Lwrowie wielk1' cyrk warszawski CńiscHego. S2sra- 
wu została ooeślana z powrotem do komisji, al­
bowiem w ostatniej ćijwiłt oferent zaproponował 
Ic^ze wantnlti, lecz za to żąda przedłużenia 
we Lwowi~ prawa przedstaw/leń.

i PosaecLenie skończyło się to g 9. lecz wielu 
syraw nie możemy przytoczyć, było bowiem jak 
zwykle zbyt gwarno, bv można było cośkolwiek 
usłyszeć

Pieracki imieniem osk. Fełligs i Srblóssera. N a- 
stąpnie dr. Bromnerg i dr. Pieracki zaządau do­
datkowo otwaroi.1 postępowania dowodowego, żą­
dając oprócz |3o\v*>łariki świadków (uk/.e odczytanie 
aktów sprawy o fałszowanie kart cukrowych, W 
której Fclkg występuje również w charakterze ob­
winionego’ a i j j W  jest w nią wmięszsniym. Try­
bunał jednak wniosków tych nie uwzględnił.

Z Kolei zabrał g,os adw. dr. Hcrschtal, obroń­
ca Kosteck:ego, wykazując, że podramanic ban­
knotów’ ausiryackich w r. 1920 absolutnie nie ma 
znamion zbrodni fałs/owania ptiblicznycli papie­
rów kredytowych.

W' końcu przemawiali jeszcze, dr. rtskiewr^I
imieniem osk. Baranmba i dr. Asykenazy im. osk 
Chmielewskiego.

Ponieważ dziś zakońcżą się piawdopodobnie 
wygody pozostałych obrońców, ostatec/.ne zakou- 
Czćnic rozprawy i wyrok spodziewane są w so­
botę rano.

SanioOójstwo czy muderstwc,
Nocą rrzedwczorai na torze kołetowym zatal,.- 

ziono leżącego mężczyznę z urwaną prawą rę­
ku i z 1 cznem’ ranami tła ciel, Budnik kolejowy 
P&niaiion Łaska wraz z Salomonem Kaj.sbcrgtcm 
i J. Focmtą ^ajiieili rannego na stagyę kolejoi \ 
gdzie nieszczęśliwy zmarł. Znaleziono obok leżą­
cą (podartą legityrrtnryę. na nazwasao Mik-o.aja Lee- 
kov icza, łooem z Liska, lecz nie wiadoma, czy 
tak się nazywa zmarły

Liczył on około 28 lat, blondyn, \vąs\ golone, 
ubranie czarne, płaszcz kmoru bronaowsgo czap­
ka była barankowa kolon, siwego, p jdobnie jak 
kołnierz u płaszcza.

ZnaJeziono przy nim ka”tkę z napisem JDo 
parafii lwowskiej. Proszę ciało f zgruefrotane koś­
ci pozL.erai I na rm-aiturz-ś Wskazywałoby oo, 
na samobójstwo dfenato, lec^ nie jest w y k lu czo n e  
morderstwo.

D anina w e Lw ow ie .
rtorporacyPi rzeźmfió® i masarzy domaga się sprawtedl!wej daniny dla siebie

■\Tczoraj wieczora■ w kzbie rękodzielniczej' od 
było się nadzwyczajne walne zgromadzenie kor- 
poracy npżnikówl i m&sąrzy przy licznym udziale 
członków.

Sprawę nierównomiernego rozdziału daniny po- 
iruędzy członków tegt? zrzeszenia omótrd Józef 
Nowak.

t odczytanej listy pLtn.ków okazało się, żr 
jedna czwarta część rzeźni tow i masarzy zupeł 
nie nic jest objęta daniną. Liczni mowcv wykazywali 
następnie, że nie płacą daniny najczęściej najbogat­
si ludzie z uch grona lub mają płacić śmiesznie ma­
łe kwoty.

Natomiast na|b:edniejsi są częstokroć obłoże­
ni daniną przeki-ozającą możność ich sii\ płat­
niczej Rozgorvczetiic pi-zebiiało się w jarzmiowie- 
n'achi słydiae było głosy że, dotkmęa nadknier- 
nie „nie umieli chodzie koło  interesu".

Z przytoczonych aktów w dyslrusyj, podajemy 
niektóre. &yhj prezes korporacyi Ichmo\xsł i był 
naciskany’' przez Adm lii i* trący ę podatków, któ- 

ia wymierzyła mu rzekomo wysoki joodatek. Zif- 
bozały ten pireimułowuec hit mógł zapłacić* wiec 
.ieto -£ .d y ,. lloiy  się ,x,sta.al, pro- 

wadzic pr/eds.ębiorstw'0 . Wobec swej rumy .oo- 
pełnił samobójstwo. Obecnie wyraienronp mu da- 
11 około 1 miliona marek

tony nwłsarz ztLmopilizowany niedawno po- 
*' ął rozwijać podupadły interes 1 t^mu wymię- 
rzono milion marek daniny.

Inna rzcźniczka mająca 100 000 marek mająt­
ku, ina zapłacić 200.000 marek daniny itd.

Natomiast dostawcy uojskowi Leopold Jarka 
i łeld, ten ostatni jak podawano posiada majątik 
wartości około 50 m:I'onow maadc zupehika rle 
bą objęć: daniną. Podobnie nie matpłacić daniny 
.Majer Syhall największy rzeźnik koszem‘go mięsa. 
Wspomniano również o jednym majstrze" blachar- 
skńn, który prowadzi mitowmy interes , posiada 5 
kamienic, a daniny ma zapłacić tylko 10.000 mk. 
i 1. d. -— Mówcy podkreślili, że chcą zapłacić, 
łecz żądają sprawiedliwego rozłożenia daniny na 
fwszy.-lkich.

Daninę wymierzono ŵ tole podatku z a ro b k o ­
wego, którt ,ak widać niesprawiedliwie nałożono. 
?elti'anf uchwalili rezolucyę protestująca przeciw 
wymierzeniu daniny, udaniem ich niesprawiedliwej 
1 wybrali deLgacyę, która wraz z mcmormłcm 
uda sję do władz skarbowych ŵe Lwowie

3  5ati rozpraw.

PROCES FA ŁSZER ZY BANKNOTÓW 
DOLAROWYCH

m i się ku końcowi, tycaoraj odbvłv się juz prze­
mówienia większej części ławy obionców. Przema­
wiał mianowicie obrońca Justa adw. dr. Drorn- 
berfc, obrońca Wojciekt"go, dr Kmczyi*t oraz dr.

Z kroniki bandytyzmu.,
O północy na 7. b. m trzech uzbrojonych 

w rewolwery bandytów w Wieku od 21 ’dc 3ć 
lat ufcsn-Ra do młynarza AbraimmŁ Askesiazegc 
w Łowczy pow. cieszaTiowsidegic.

Handyci obecnym w mieszkaniu rozkazał 
podniośli ręne do góry i zażądali wądnfa mitio 
na mar :k. Otrzymali tylko 75.002 su..., wiec za 
brali si< do dalozego rabrmku. Zw-jązaw-szy^rutetr 
ręce z tyhi  ̂ mh narzowi, żonie jego, służącej 
dbfUiamu wic śp tanowi, Wa.,un t-n leżeć twarzy dt 
podlog, poczeir zabrał, pościel, ubrania i umx 
rzeczy, które złożyli na samach Następcue zabrał 
z sobą oomocn ka iruynarza Józefa Czumyja, li­
czącego lat 20 raaem z 'Huty Lubeck-icj, px>w 
rawskiego i oujecbali

■MwiercŁnwr> następnie, że Czorryj bvł w 
zmoAie z bundylami

 '•««---
W Słoninie k m o  W otszhw%  jak p odawalismy 

zamordowana w młynie Stanisława kegla 5 osói 
i rrabo cara w i.lt rzeczaf digutuwke Komenda po 
1 t-yi wyznaczyła nagrodę ćwierć mi'jona inaret 
d.a tego, kto dopomoże ująć bandytirw.

r *  P E k i h n i E
Ze rubryfc« t« redeken «u« odoowtadt 

S|<ecya1ista chorób skArnreti i wencrrcłnre'i

D r .  W .  L H U T E R S T E f N
K  *«w Miałki <crw*t#l*t a  k r li i i t ,  a. sekwoA. Ef-H , « » * ,  

p o r r ó cU lord, Lwów. S y k itu sK a tr , (rógSłow ack.egc)

Akuszerka B O H U
we Lwowie, nt Łyczakowska I. 66 (róg Hausnera

inseruicia w .Dzienniku Ludowym*.
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l działalności ochronki śm. Józeli Piłsudskiego.
^  gdV n3 ■wojenkę szli Ojiczyżnie służyć, 

»*chr im pr>wia) w cezy od rozstajnych dróg; a 
2A niemi wyniosły się smut i 3 wyciągi i ;tc  tfeióy 
cumę rączęta J«i tez polne pytani- „czemu"? 
Ga *zkim ciężarom gadały tr serra zofetierAje te 
Ifzyt i Ł<yjedhemer tem treska sei-dcc/ua (zachmurzyła 
Czoło. Tę troskę usunąć, dać żohrerzowi poznać, 
że nie sam jest, lecz pośrod ‘bliniej mu bra< 
tnrói rodziny bojowników wsolnoód, a przedowczy- 
BtJyem rxlpowiedzieć na to dziecinne ,-czfmu" 1 
wpńć w seroa mS/ych ofiar gorące limitowanie tej, 
której wszystko prJ kwiecić warto, oto cele. które 
które mia’a  urzeczywistnić L ga Kobłat przez ża­
ku nie w roku 1915 Ochrony jm. J .  Piłsudskiego. 
Od tego crasw Och'•"na stale się rozwtjtt i‘ coraz 
większą lkzbę dziatwy otacza swą opl ką W  
f. i91?;-ytJKi ra sae ihter a t, w 1913 rozszerza dzia­
łalność) i rb  dzieci obrońcow Lwowa.

Ostatni rok szkolny 1921/22 zaznaczył się uzv- 
sfcanicm odpowiedkiiogo kl.ahi dla zakkdi. Re- 
prezentacya gminy miasta Lwowa przyznała o 
chrome dom ptzy ul. Jabłonowskich 1 7, Który 
Liga Kobiet wiernym poważnym kosztem otfr-e- 
5taurov -ala i przystosowała do potrzeb zakładu 
vy chowawczc-go. Z początkiem tego rokit szkone- 
go odbyło się Uroczysta poświęceni* i M daii? 
przez prez. Neuman a w imieniu miasta nowego 
budynku Ochrania im J. Piłsudskiego. Cały u l n-  
gły rek ‘mieściła s..y jeszcze Othrcna w w!I ł pry­
watnej w 7 pokojach. Stałych dzieci byk) z po- 
czitłkiam ro k i 24, z fcońoem 12, dochodzący cn z 
początkiem reku 98, z końcem 81. Dziec1 tak do­
chodząca jak stałe k irzystały ze wszystkich świad 
czen ochrony, opiek' calocŁk-nnej i całkowitego 
oirAym-ania. Ż nauki korzystały wsSystkie dzieci 
w szkołach powszechnych, w zakładzie zaś przy­
gotowywały Ickcye ood wosk1 wą opieką, we włas­
nej wypoż yczał ii otrzymywały ksi ążki szkolne- w 
kramiku przyboiy. v 1

Stałą opkkę lekarską sprawowdła p. dr. Anna 
MUkewiczówna. Dzi ki d~glej ej o ce  Stosunków" 
bardzo mak) było wyrrwEcóy zaciiorowań: z epi 
durnicznych 1 wypadek szkarlatyny.

M mo że dzieci pochodzą z n a jb i^  jejszych 
środowisk, był tylko jeden wypacLk - d cydowa 
nej g m ż lic y  płuc.

Dla podniesienia zdrowotność* li dzieci zor- 
gani^twala Ochrona z pomocą kom. to tu „Dzteci 
tw wieś" tak jck oo roki kolonii® w-kacyjna. 
tym razem w Bieczu, trwającą 8 tygndhi. Dzieci 
uęysfcały tam siły i zdrowie na cały rek do pracy

Rozwój swój zawcsziecza Ochrona zaintereso­
wali u ?p>i .czeństwa Zai uczone sprawozdanie ka- 
Bow» wykazuje, ze główną pozyc.yę stanowią li­
cznie płynące ofiary wcfełęczmego społeczeństwa 
Wobec tego zarząd Ochrony m. J .  Piłsudskiego

poczuwa się Jo  obow, ązku serdecznie podzięko­
wać wszystkim, kiórzy w iakibądź sposób 'przy­
czynił' się <ł> rozwoju i pod iisiei.ia Ochrony i 
Internatu on. J .  PilSLtisflciego i „oznacza, że stara 
się, by dzieci społeczeństwa w przyszłości stały 
się tegoż społeczeństwa wytrwałymi praouwni-’ 
kami

Sprawozdanie roczne za r. 1920 21 przedstawia 
ssię w nasiępujący sposób:

„ Dochody:
Subwencye: Mk. p-

a) Ministerstwo Zdrowia publicznego 10.000.—
b) Kuratoryum Okr. szkoln m Lwowa 10 000 —
c; Z funduszu ofiar wojny 3.500 —

od gm ny m. Lwo^n na opał 12.160.—
od gmmy m. Lwowa na dom 50.000.—

a) Komitet Obrony Państwa 100.000.—
b) Komitet Dzieci na wieś 80.228.25
c) Komitet Wydziału Opiek. L. Kobiet 282 484.— 
Pensye sieroce 44.361.—
Opłaty 36.360.—
Opłaty „Ogniska" drukarzy za przyję­

cie dzieci na kolonię 30.000.—
Przedsiębiorstwa 118.260.95
Ofiary 500 dolarów 339 857 50
Procent od papierów 33.300.—
Różne (np. zwrot za utrzymanie wyciecz­

ki skautowej, od piekarza za mąkę 35.3'X>.—

Razem 1,405.811.70
Rozcnodys u Mk. ji

Żywność 426.650.72
Światło i fcjjal 57.640.—
Drobne inwestycye, pranie 87.274.—
Odzież 25.959 40
Pomoce naukowe 23.123.85
Pensye prrsonalu 30.000 —
Koszta leczenia i lekarza 24.189.10
Rożne (np banspod koloni i inne porta 51 715 85 
Rekonstrukcya domu 578.552 88
'#istalacva wodocnyjowa 165.000.—

Razrra ‘ 1.470.116 8)
Deficyt wvnosi 64 305.10 mlc.
7^k z tego zestawień a wynika docnody Swe 

czerpie instytneya przeważnie z ofiarności społe­
czeństwa, utrzymuje się ofiarnością osób, które 
nią Nitrują i opiekują się, bo ci wkładają lam 
ogrorn su ej bezinteresc^mej pracy Wdzięczność 
i uznanie społeczeństwa objawi się z pewnością 
w formie ieszcze gorliwszej opieki i ofiarności na 
rzecz tej pożytecznej i znakomicie prowadzonej in- 
stytącyi. Niech nadal płyną obute składki, a na- 
le/.yta przyszłość wychowywanej tu młodzieży bę­
dzie zapewniona

Z folwarku naczelnika stacyi.
iV POCZEKALNI STACYJNEJ KRÓLUJE CIELĘ 

P NACZELNIKA.
Jak niewłaściwe, a wpr^Łt średnio w ĉzne sto 

sunki panują po pewnych stacyac.h dyrtkcyi kolej, 
w Stanisławo wie, przytoczymy dla dustracj" pe­
wien fakt.

Na 1 n‘.i Sta- isiawow - Stryj, w staer i ■fłoznia- 
lów - 'hrecbow.ce jest zawieJowcą niejaki p. 
W a j d a  Człowiek ton .-zozególnym trafem losu 
i wp/.ywami 'pcwn-ych miarodajnych czvnr'ków tut 
tfyrcleąyi kolej, wywindowany na Stanowisko o 
ktorem cno meaawna n'e smiłał nawet marzyć, po­
czyna uważać stacyę kolejową, sobie powierzoną, 
za swój wla-ny folwark i rzadizi się na niej. jak 
szara gęś. Jak u wszystkich ludzi przez naturę 
fizycznie unosi jozonych, tak i u naszego naczel- 

v nika, któremu n&tura nadała nikczemrią postać, 
tern bardziej występne złośliwość, którą.'.o chce 
dać odczuć podwładnemu personakiwi swoją
m aosęt -

Dnia 23 gru<Ł.ia 1921 r. wyslasio kierownika 
parowozu K. do przetaczania dr Kreehowiec t 
tara po calodzlcnnem przetaiozaniu, kiedy mu wie­
czorem zaoraklo węgla na parowozie, zgłosił to 
Ążurnemu ruchu. Dyżurny ru ha zg'osił wszech- 
wladn.mil' naccelnikrwi stacyi. Po jakimś cza 1; 
nadchodź i jakiś pan w kapocie szlach ckiej 1 ka- 
pcltuszu jezuickim — zoaje się w podoJit., lanvm 
stanie, bo już od1 południa odprawiał wj [ ię Bo- 
żego Narodzenia — i przytnodzi wprost do pa­
rowozu z zapi tan. m  czy kierownik będzie prze­
taczał dalej, na oo otrzymał oJp ..wiedz kierow­
nika. że me zna go, a na czci ika zna tyiko w mur- 
mirze służbowym. Niepoczy talny naczelnik pobirgł 
jak oparzony e!o mirszkama i  wdziawszy n« /(> 
bie kurtkę służbową z całym personal m stacyj­
nym w paradzie przyszedi z. powrefcim do kierow­
nica parowozu i zapytał po raz wióry czy ten 
będzie przetaczał, na oo kierownik parowozu od­
powiedział: ,.Proszę m. dać węgla, a bedę przeta-j 
czai", r.iiito, że przyszła dep sza z M K Ż., | 
by do godziny 6 wieczór przetaczanie pcwończyć, L

a wtedy byia godzina 7 wieczór. Odsz d zy  od 
j  aro wozu, zwrócił się ćfo drużyny kondukt orskiej 
i powiedział: „Węgla mu ii!e dam, odstav.fi go no 
ślepy tor, mech kolendóje do rana"

Po chwili przy^h idzi jednak z powTctam ; roz­
kazuje kic.ro wnScowi jechać do St a iaławowa 1 za­
groził mu, żc go nauczc. I rzeczywiście, po kil­
kunastu tLiiaoh ukarano kjeroiniika parowozu 
grzyyną.

Ale przejdźmy db drugiego kwiatka:
Przed k.lLu ty godnmmJ ocit i a się p  nsczel- 

ndcow-i kroWa, a że były silne mrozy, naieżfrłoby 
nowourodzonc cielę umieścić w cirpłej tlł i tacyi. 
Od czego jest w^ęc poczekalnia na stacyi? Tam 
•mieszczoio ciele. Że cialę za .-eczyszrza po- 
cz<-kalnię, że podłoga gnij '  to bagatela^ Że jr d- 
różni będą nrusieb czekać j h ruf ozie na przybycia 
pot" ;gu, to rzecz mama. Więc podróżnych nie 
wprjizeza się dio poczeltałni, a cielę, uosolilanfe 
władzy i pz:t'gi oana Wajdy, panuje niepodziel­
nie w poczekalni.

Podróżni, nie małąc widocz-ie zro zw iM a 
dla gosp idarstwa doirowego i rtj rzeb mlec n . ch 
p naczelnika, zi obili don i 3: i rf?  do dyrektri kol. 
w Stanis’aw-owie o t?m, b^dź 00 bądź ci kaweiii 
postępowań u właścackla ci Jęcia, .szlachecki j ka. 
poty i próżnej głowo*.

W  dVr^keyi k nrzaehbi, konwentykls, tajem­
ne narady eto. R j prowaaza rozumie się bvlt 
i teraźnejra matadorzy P. Z. K. Tak tu opuścić 
jcotegę" z p Z. K., który nie szczędząc teroru 

i gróźb, zmuszał pzrsonal podwładny do p d 
pisywtfnia d k laracn  prkj^t'óięj ja do P Z, K ?

Więc idzie jed n protokół za drumm 1 co 
się w rezultacie okazuje? Że wr rydzie cielę 
kwaierowŁ’o w poczekalni, żc podróżni musieli 
czekać na mrozie — 1 ;cz to wszystko stało się 
„bez wiedZy* necroi rlca 1 „tylko1"  jedną not 
Rzecz załatw' ono: „Krótko i wę.ztowato"...

Kiłka słów chcielibyśmy zwrócić <JH dyrektora 
wydziału ruchu (p. Hoszowski go którego spra 
wleduwość i bezstronność cgclrie szanujemy i z 
uznaniem na każdyn miejscu Tidiosimy, jako 
też db Icontroilori nchu p. Groena, który się 
cieszy jak na:kprzą op nią, j ko cz'owi k pra 
wy, w śród trrscnalu kolejow go, zehv zwrócili 
baczniejszą uwag? na stacye R hniatów - Krechor 
wice i trwolnih' ja od pt W a;iv  czem zasluźa 
sobie na wdzięczność u oersonału.

..Szukajcie a  znajdziecie" — powiada rjroic 
Święte. ~ k .

-  ; _

PROJEKT BT7DOW3' TEATRfJ MIEJSKJBGO 
W  CZĘSTOCHOWIE. W Częstochowie łrowstala 
jsdó 3ra z kap t ’l«m z'1k'adbw”m 150 m licnów ma 
rek celcm budowy teatru miejskiego w f:m  mte» 
■scie.

NIEZWYKŁE OSZUSJWO A^RjW lZACYJ- 
NE W WIEDNIU. Olbrzyrme oszu twe na tle fał- 
szoy ar.ia środków spoSrwczycn "dkryly organa 
k intmlne w Wiedniu. Utworzy-o sfę tom w twn 
celu spccyalne knasorcyurr W magaznro.-h t.go 
konsoreyum gromadzono sery, które w o n a  swą 
zatruwa'y pnwietrze na całej dzielnicy, Z tri'e  ta 
masy, z dodatiri-rn mączki kar^Ennoj, zmulonyck 
ości ze ‘śledzi, p z r  kt pi -orz { 1 1  d„ sprzedawa­
no jriko , ser kanpxk[:‘ 1 „Gorg inzola". S7a- o  vano 
zepsute śledzie 1 preparowano z n*Cch sardele* 
pod ńuzwą: . Sardeiła in sa'amora di pr- d ttf al*- 
mentarl dell‘ Adnatioo". Koasorcjarm r loywaio 
wsze kiego rodzaju zgnite, zepsute środki żyw- 
n o ś f  ' febry kow«'o konserwy, pasztety, mary naty
i t. p ciągnąa ź tego mi."ionowe zyski Członkom 
tego truucirlskiogo kom soreyum, wytoczono db- 
chodzenie sądowe.

ZAWIEJE ŚNIEŻNE W E WŁOSZECH. W ca- 
lych Wło-sze h szarzy się, podobnie j k u nas 
zawieja śnieżna. W  wiciu mi ijscowuś i eh ko­
mun .kacy a jest Jirzerwam Polączeiiia teletonicz< 
na i telegraficzne są  przerwami
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UBRANIA ŁĘSKIE po 4 .500,0.000,10.000 S 13.000 
SorSwe ftSZZZ -  4 .000,0 .500, 8.500 i 0.000
S p o d u l e  i  "M P z rs rc tt& E Z -y  p o  5.000 i 5.500 
SPÓDNICE DAMSKIE po 1.500

Wykonanie od najskromniejszych do najwykwintniejszych z wybornych matę

W większej ilości do sprzedania w lokalu „ U 5 0  J E K S  t ' M “ we Lwowie, ul. Buurlarda 5 ? iT £

fS « w D̂  2 .0 0 0  i 3 .0 0 0
Wykonanie od naisKromniejszych do najwykwintniejszych z wybornych materyałOw i dodatków — Krój piet wszorzędny.

A m b o n a  n a  s ł u ż b i e  p o l i i f i f i ,
S t r y , ,  w hiivm 1922.

Zbliżają się wybory. Do jaskółek wybory oh 
zaliczyć należ1’ karanie nkdizielrar fesiedWt prałata 
Cis>j ,  proułsacza miasta Stryja

Ksiądz prałai Y-amiust grosić towangelię. po 
•kdl się na bystre dnog poi tyki

Skrup, [o się na R-gotfenjn} m dniu T>boezym 
i wszystkich zdbbyczach sotyalnych ix>botniczycłi 
w pplsoe, a ,uż najlepiej ha robotnikach stry j

. :-
Robotnik w zrozumieniu fes. iralaiĄ  ..cfw e 

gudtein.̂ 1 nąłi papierosy, dwie godziny rozmawia, 
dwie godziny f©bi fuszerkę, a dwie g- d iny pra- 
mjta..

Wszyalkiemu złemu, w 'podarciu księdza, win­
ni 84 robotnicy. Przypomnieć sobie »IĆ iruDŻetny, 
by ksiądz prałat w* imię wieFklclj i odwiecznych

i w » ^

3  rnchu_ rcbotnlzzecfH-
\ §" POSIEDZENIE PEŁNEJ MIEJSCOWEJ
KOMISY! ZAWODOWEJ odbrdzie się w piątek 
dnia 17. łuiugo o godz. 7-jjjsej wieczór w lokalu 
rl.TC.ek 8. Dła ważności spraw uprasza się o 
punktualne przybycie członków Za.i/;y!ówf i De- 
ipga(ów n szvsr.kich owhv. Iloboimo;;vch.

ą w X lN E  NADZWYCZAJNE ZGROMADZE­
NIE ź.wiązfto zawoaowego murarzy' : t. d.. odbę- 
dario się w n.i ‘dzielę dnia 19. lutego o vrcdo 10. 
rano ul. Ctoua 1. 6. Porzijddk dzienny: 1. Uregu­
lowanie wL.adek na rok 1922. 2. Wmosk’

Uprasza s,ę o Liczne przytmur Z a r z ą d  
§ DACZNOgC TOWARZYSZE Z .,PRACV‘. 

W nietteidbj finia 19. lun. o  godz 4-tej popołud’-. 
tiju odbtjdzie się zebranie członków, w lok i- 
bi stowarzyszenia Rynek 8. T. p.

Towarzysze i Towarzyszka jawcie się licznie. 
§ BACZNOŚĆ ROBOTNICY STOLARSCY! 

Omijać Lwów; jrowomi lokautu trwającego jui-dw;v 
miesiące, wy wydanego przez tutejszych fal rv kantów.

§ BIURO POŚREDNICTWA PRACY przy 
Związku robotuków drzęjnyćh ulica Piesza 1. 2 w o 
Lwowie, polec* zdolnych solarzy meblowych rak 
i fabrycznych robotników maszynowych 

_ § BACZNOŚĆ METALOWCY! W niedzielę 
dnu 10. om u god mic 10-tcj rano ciąg dalszy do­
rocznego Walnego Zgromadzenia | iwcie się wsz.ys- 
cy, gdyż Pesztujące punkty porządki! dziennego 
są bardzo ważne. Zarząd

ii ZWIĄZEK ZAWODOWY MEJ Al/W COW  
we Lwowie Kazisnierzowslca l i .  W  niedzielę dnia 
ln- h> tego o gjdz 11-tcj przed południem Zgro.ma- 
dzcł"e Członków. Bardzo ważne sprawy na po- 
jyądku dziennym, oo do któr\rh musi zap.-iśę de- 
•yzrya, Pr/yjd kie wszyscy. Wodociągowi jawią się 
już o godzinie KMej,

Wydział.

praw., które jako slagu Boży głosić w im en. zwró­
cił sie d'o klasy pas.udającycu • tejże ubóstwa 
dudha i złe urzyru , których jest duża. wspomniał.

, Karmo maIuGiA.cn) stnagnć i;h biszłin nic 
sptiawiedl.wej manii łatwo, aczikolwuk ie po chrze 
ścijansikm. .

Robotnik stryjsk' praeuie cię/ho na kawale^ 
chieba dla sicb'e i rodziny, pracą swoją bo^aii 
nienasyconych kapitalistów, robotnik warsztatów 
kolej, otrzyma bwochwe-łę, źe jesi najlepszym w Pol. 
sce — ksiądz prałat rmał iv „atiectwo złożyć 
prawdżie, nie z mełauzlArk. ale z kapitalistami 
woli tr r :miać, bo przecież na tern lepie; wycho- 

,<fzi...
Panowit prałat , ldedy shiżą polityce, są — 
inowi ewangelista — .,j«k owe groby zewnątrz 

pobielane, a w śnodkoi puste"...
j r B B n M M B m M M n n i

z ja z d  MIĘDZYNARODOWEJ k o m isy  i s a - 
N rrA R N f f W  W ARSZAW IE.

WARSZAWA 15. lutego (Pat.). 7. inicjatywy 
sdrreiarza Ligi Naix>dow sir Ervlu Druruonda, za­
projektował rząd polski zebranie się fachowei mię- 
dzyiiai odowej kornisyi sanitarnej w Warszawie w 
dniu 1?- marca. Przewidziany jcSl udzuł około 20
p

Kongres Związków Zawodowych^
Na zasaozie uchwały 'Centralnej Komisyr 

Zv. iązków Zawodowych w Polsce z dnia 23. stv- 
canid b, r. odbędzie się w Krakowie w dmacn 
26, 26, 27 i 28 maja r. b. Koogrec ZwjązSdóu 
Zco,odoi\ycji z następującym oorządkiem dzien­
nym

1 Ukonstyiuowurie się.
2. Sprawozdanie Centrałnei Komisyi Zw. Za­

wodowych
3. Organ zAcya i taktyka.
4. Ustawodawstwo robnUrrLze.
6. Obecna sytuacya jMlitrcrns i fktnomączna.
*> Zmiany statutu.
7 Wybory Centralnej Kornisyi Zw. Zaw., 

Kom. RewLzyjnoj i Sądu.
8. Walne wmoslkt
Zgodnie z 77 p Staiutu ZwUizku StowŁ- 

rzirszeń Zawodowy d i w1 Polsce, prawo db udziału 
w Kongresie mają wszystkie Związki Zawodowe? 
należące iroń w slostniku 1 cfel. na 2.000 c?J. i 
1 <hl od Zarządu Głównego. Ułam *’ piurd ty­
siąc Iiczriłuf będą za całość. Liczba nzło.ikow po- 
szczcgó!nvch Związków zostnie ustalona na mocy 
dnnycł z IV. kw. 1921

Włnysk na KOi.gre.1 mają byo nadsyłane db 
CmU-alncj Komisy' Związków Zawodowych zer, 
diuje z t? 7 jpt 9 statutu, nayómj-ci na 4 tyg. pn"ed 
terminem Kongresu, l j. sJc 277. IVi-1922 r

RÓŻNE..
STREJK -  ’Ą KROKODYLE Kiedy niedawno 

gAizil w Ber} ;ntę strejfe powsztclmy wszysiiiu.h 
micjsKich robota’kóiv, kierownik berlińskiego "Ak­
warium lit  Jiroth zannescii w jrrasie dłuż­
szy artśfebL1 w którym utfowaJhiał, ix w rakres 
prac niaz'Dodnvicii f fenu jcznycb. Których jp*,d grozą 
surowości kernej nic wolno opuszczać należy tak 
ct  zaopatryw mie berlińskiego akwarium W świe­
żą słodka wodę, albowiem \v przeciwnym raziP 
wyginą w akwaj iimi rządku, okazy płazów i ga-f 
dów morskidr, a przedewszystfeiem wyginą kro­
kodyle, co w’ rezultacie stanowić bedzie lrlęskę 
Jla rutiniedkiej uaułu, dla nicnuRcŁiej zoologii. 
Istom e Łet do stryka w akwarj um me przyszło, 
Krokodyle uratowano, i ,

X  Z UNIWERSYTETD, LUDOWEGO IM \- 
MICKIEWICZA Z dr.iem 5 bm. została otwarła 
ula członków Un, v. Lud. wypożyczalnia książek, 
zaopawzona w dzi;Ia treśca belietrysiyczne i nau 
Itowej. V.rpńsy db bibliotek) oraz wypożyczanie 
książek odliywają siij codzen. od g. 6 -7  wie­
czorem w Sełtrctaryacie Uni\«. Lud. przy ui. Bour- 
lirda 5 (boczna Batorego).

y W Al NF. ZGROM AD/LNU Siownrzyszenia 
spożywczego Pracowników gminv ni.

„ N A P R Z Ó D "
we I wowie, odbędzie się w piątek 24. Hitego ii22
r., o gpet ó-tej popol. w lokdu Związku przy ulicy, 
Ormiańskiej 1. 2. II. p z następującym por .ąli­
kiem dziennym:
1. Doczytanie protokołu z ostatniego Y alnego 

Zgromadzenia.
2 Spraw ,zdanie Dyrelocyi za rok 1921.
3. Sprawozdanie Komisyi Rewizyjnej i wnioski o 

i udzielenie Dyrekcyi absolutoryuin.
4. Sprawozdanie1 Rady Nadzorczej.
5. Wfiióskt Rady Nadzorczei o rozdział zysków.
6. Wybói wylosowanych człon1 ów R. \adz a

24. ' i żniw icrdzieme c/ionków Zarządu.
7. Wybór wylosowanych członków Komisyi re­

wizyjne? § 40, statutu.
S. Wnioski i interpelaoye

W razie braku przepisanego kompletu Zgro- 
nuuzenic odbędzie się o go.lz. później bez wzglę­
du na ilość obecnych członków

Wstęp mają tylko członkowie za okazaniem 
icsiążei zki udziałowej.

Za Radę Nadzorczą: 
j Jarem Jozef w. r. Dreszer Julhm  w r

sekretarr. , prezes.
X WIELKI WIECZÓR KARNAWAŁOWY n- 

rządza !Lw. \izaj pom. nfp dekret, w saii .,Soko­
la II ul. Kętrzyńskiego, w sobotę 18. lutego 
br. Początek, o godz. ot-tej wiec? , Dochód na 
wdowy i łiienot,y po sytych członkacti. Strój zw 
kły. Wstęp 40C ink. Bilet akademicki 200 mk.

X Z k AR \  A WALI Nieśi porno® nieszczr, 
nyni ofiarom wojny atowei, braciom naszym, 
których u \vTót ojczyzny niemy „(owioną nędza, je­
śli już nie śmierć głodowa, zamiast ojców, matek 
i braci witaj obudził w sercach czionków naszej 
sympatycznej Dyrekcyi poczt zamiar przyczynie­
nia się dc otarcia łez strasznych cierpieli repa­
triantów. Piękną tę myśl pocioał szef jednego z 
Wydziałów wspomnianej uistyturyi, w jednej chwili 
zorganizowały się cneigiczny komitet, który ,-iostn * 
no: ił w dniu lS. bm f urządzić wieczór taneczny 
w' lokalu Czytelni Kato'ickiej przy ul Piekarskie. 
1. 28 i zaprosi? prezydenta Biemawskiego na pro­
tektora.

Należy się spodziewać,' że nietylko wszystkie 
zaproszenia ktoiych rozesłanie zarządzono, mile 
będą przyjęte, a!e i wiele osób, któiych adres 

są znane, zgłoszą sic u orz. wodniozacego ko­
mitetu p. Marcina Habera u l Zygmuntowsk? L 5 
p > zaproszenia, bv jaknajprzyjemniej «mędz,ć je­
den z wieczorów karnawału trgoroczntgt ą przy­
sporzyć grosza na tak szlachetny cel.

X  RAUT Z TAŃCAMI, odbęicfzi  ̂ sie w Ratu­
szu. l w. lutego Zapewniony jest współudział naj- 
hp=zyd artystów naszej "opery, ponidłw wapr,- 
niVa ddtoraoTC sali i oalonów- ji. pre2ydlenta 
tuften pod kleruwflirrtwem p. mż \Y' Aaiatfc- 
skiegy znana orkiestra pod batutą p. \dam 
DsadĄ i hub t przypom nający tanir czasy przeć- 
wojenne  ̂ d a ji pewno6Ci że będzie gwumc i  we- 
aoto M  tym m w aocn. ■ -  ■* > v
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P O P I  K I I  W  M H A J O W Y !
O  n l  O  .1 V. i>r* mączka dla dzieci.

, f i  o  xlx o  a  n  iC  x* ciastka lecznicze.
, o  J  n  T  o  M  *  O  a *  zupi (ekstrakt odżywczy).

, M  o  ZMC O  M  A .  N i*  suchark i lecznicze.
, « ■  13  j f v  " V  X  m  A . iw *  śrouek na wzmocnień e nerwów,

L > 0 .\ 1  H  \  N l ) L O M X l . K O . M I S O W  V

Z ,  P f i Ę G G W S K I
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0AEP5ZE
K W  W T O W E  W H « 2 V Y V N S
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R M T O W S H IC C O  * ®
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Cenniki na żądanie wysyłamy o d w ro tn ie ! 1

Kierownika Oddziału Zamówień!
■ = = =  f i O H Z u k u j b  = = = = =

WlEI.Rt PRZfDSIEB 01STW3 PRZEMYSŁOWE WE WDWIE,
W  rachubę wchodzą t y l l t o  refl:klanci z długoletnią 
praktyką w tym charakterze z  tkielkoLbrycznych firm. 

Zgłoszenia z odpisami świadectw mdsy ać należy nod szyfrą 
„Kierownik** do Biura dzienników i ogłoszeń

91, R k ^ C ItA , L w 6 w .K o d c i u s z k i2 .  T elefo n  6 9 9 .

B A D A  A A D Z i m C Z A
S P Ó Ł K I  ł t C Y M U

„P E Z E T“
P d a « r S Z E C H N E  Z A K Ł A D Y  B U D O W L A N E  n o  L W O W I E

1
z w f ) 1 u j e  a l n i e j s z e m

lii
na dzień l O  n r a r o a  1 9 2 ^ , ktdre się odbędzie w sali 
obrad firmy „Pi przy ul. Akademickiej 1. 23 o  g r o -

d ^ i m c  I S ł t e j  w  p o ł u t l n  n e .
P O R Z Ą D E K  D Z I E N N Y :

1) Sprawozdanie Dyrekcji i R.djr Nadzorczej wraz z przedłożeniem 
bilansu za pier« szy rok sprawozdawczy od 9/10 1920 do 31/12 1921,

2) .Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej wraz z wnioskiem na udżieieuie 
ubsolutoiyunj D .rekc.i i Ha izie Nadzorczej.

3) Wnio>ek na rozuział czystego zysku.
i) W ybór Raiły Nadzorczej i Komit-ji rewizyjnej.
5 )  U s t a n o w i e n i e  h o n o r a r j u  n d l a  C z ł o n k ó w  K o m i s j i  r e w i z y jn e j .
6) Ustalenie honoraijum dla Rady Nadzorczej.
7) Wnioski cziouków.

P R R Z E S i

D p . L e o n a r d  S  ta lii, m p.
§. 14. P< s,a<?cinf8 10 akcj. daie prawo do jednego głosu na Walnetn 

Zgromadzeniu. Akcjonarj isze, posiad jący mniej  niż Xu ak ji, 
mocą łączyć uię w celu olrzymenia | lawa głosu,

§. 15 Celem korz'?taiiia z prawa gł su nale/y z ożyć swe aacjt naj­
później na S dui przed terminem 2grem ulżenia w Kas ę Spółki.

s i s r o wyświetla od 17 b m. 
wielki dramat ,w 6-clu 

P a s a ł  M tk o la sc h a  a ^ l a c ** P  f- ~
P A  S  A Z Tragsjja leUcaî n;} ś&cij W  g ł ó w i * * j  r o l i

LłJCY DORAINŁ
f T I  Ą  T * " f  T  r i T L } l a n e  i  m a l o w a n e  

,  J i —  _ J i  J L j  i .  JL  +  w y k o n u j e  n a  . t e n . :

ijM  I. Goldgeer L n ,s m  17
H M n H H H H H m B H H n B

I ?  weneryczne, skórne zastarzałe -  
U k « K w n w O  ł  leczy u i i K i a  d e ,
F R I B C I ł ,  n U a a  W n i l o w a  l i
* ztrzYkiwanie tylko prznd południem

O i * .  F E L I K S  K f l H 4
były lekarz szn.tala powszechnego . Mini-i cNrurgicznej 
we Lwowie ord we Lwa l e ,  G r ó d e c k a  48, 3—5 poj

W chorobach  skór ych t w enerycznych

O i *  L O L A  F  I L L £ P P * i K H
sekundaryuiz szpitala nowszeelinego 

ordynuje od 3 —6 popołudniu Ż ó łk ie w s k a  3 3

Specjalista thirói ukórn/n I woneryizmi

D r .  S C H W A R Z
ackundarynsz aznltala powszechnego 

ordynuje u l i c a .  S » o t  i r . k l e g o  4 .

dr. REłilKA REIGIF.NSTtlN-NlDLOffA~
ordynuje w chorobach skórnych I wenerycznych dla 

kobi t od 8 - 9  i od 2 -4  popoł,
X » l n e >  H a l i c k i  <7 (nad kawiarnią Centralną).

Powiatowa Kasa dla Choryth w Przemyśl u
L .  134 p e r * Przemyśl. I lutego 1822.

KONKURSe
AA" myS! uchwały Zarząd u z  31 stycznia 1922 rozpi­

suje  się n.nleiszem

R C i N K U R S
na pesadę urzędnika (kierownika)

F  I  X-t J  I

Powiatowej Resy dla Chorycb
u  n O B K O . A l I L U ,

W ARUNKI:* obywatelstwo oolskfe, nieprzekroczony 
45. rok 2y a a

D o « > r» d s» i ,i v { . ’snoręcznit  i ia r :sanych, które  
,vnosć  nalt-żv do - * 0  l u C C g - C i  1 0 2 2  włącznie do 
Z rządu pcdpisrinei kasy dla c orych. winni k .ndydac 
dorąc.yć  krotk. zyciory,  i rośw iaJczen le  dotydicżaLo- 
«*ejuo zatrudnienia o ia z  świadectwa szkolne.

Pierwszeństwo mi«ć hę('zie ka dyda ; którn praco 
wał w kasie c h c y  n mb u instytucyi pekrewi ei.

Posada po wy z za zostanie na razie nadana Drowi- 
zoiyczn.e ,  z pot ora ci umownie ustalić się mają vmi

z a r z a d  p o w  k a s y  d l a  c h o r y c h

w  l ' K Z R M \ ń i , U

najnow szych system ów , części sk a  
dowe tyc że. przj boty do k n w ie  
izyzny  i do  rooót rę c z n jc ’, poleca

j t
J J m m 3l . SKŁIID mflSZYS d j SZ7C13 

L w ów , W u io w a  l i  A.
Jrzyjmuje również maszyny dc naprawy

m e c z  eci  e
moKOGiuiniY
T A B L I C E
Wykonuje f * taniej do pracownia na 1. piętrze

I t f lW iS  0 .  W s f S S  tSZa.
Zamówienia z prowincji aakiftacant* odii.o nl‘ ■ ji

A k t t d e i t i l u k a  t i

Od 17 lutego 1922 
i w dni następne B ła d  m łodość?

Dramat w 5  sktach. Film  
, ican cu sk i G aum onta,

?  gLSm Marelli Pradot.
Z u t  u c m Jo,  Mdatl. i red ^ io . I  Ali SZCZVR£Ł -  D m U n u . Artur. C old m u . »  Lwowa, UL S jU u u A , w


